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E u r o p a  w  1 9 2 5 . r ^ I k i i
N i e m c y  i  R o s j a

K raków , 7  styczn ia . I sięcy brak kapitałów , k redy tów  i środków  plat- 
II. i Iriczych  ciążw tak  dotkliw ie na  produkcji nie-

Dnia 8 grudnia 1924 r. w ybrany został nowy 
parlam ent niem iecki. D ał on tak i przyrost gło­
sów praw icy nacjonalistycznej, że dotychczaso­
w y rząd dra Marksa u stąp ił mieHca gabinetow i 
d ra  Lu tli era, k tó ry  oparł się na koalicji praw e­
go sk rzy d ła  nowego parlam entu . K atolickie 
cen trum  stanow iło sk ra jną  lewicę te j koalicji 
rządzącej.

Po śmierci pierwszego prezyden ta  republiki 
E berta (28 lu tego) przy ściślejszych w yborach 
przeszedł jak o  k an d y d a t nacjonalistów  m arsza­
łek R indenburg. Zwycięstwo to  podnieciło na­
cjonalistów  niem ieckich, którzy zaczęli snuć 
różne m arzenia, ja k  się niebawem  miało okazać 
całkow icie fałszywe.

Przcdew szystkiera sam R indenburg zawiódi 
nadzieje praw icy niem ieckiej. Okazał się nie- 
ty lko  rygorystycznym  w ykonaw cą ustaw , lecz 
także  przekonanym  zwolennikiem polityki u- 
m iarkow ania i kom prom isu z sąsiadam i. Pod 
koniec roku niechęć ku  niem u nacjonalistów , 
szczególnie kierow ników  skrajnych  i fan ta­
stycznych, w yraża  się już w publicznych na 
niego urąganiach.

Mimo nacjonalizm u koalicji prawicowej dr 
S tresem ann, jako m inister spraw  zagranicznych 
w gabinecie dra L u thera , zaraz z początkiem  
ubiegłego roku  rozpoczął rokowania, w kierun­
k u  zbliżenia się do Francji, przedew szystkiem  
jednak  do Anglji. Po lityka  gabinetu  berliń­
skiego zaczęła coraz w yraźniej poddaw ać się 
wpływ ow i Anglji, k tó ry  w Berlinie reprezentuje 
do te j pory zręczny i w ytrw ały  lord d ‘Aber- 
itoti. Ju ż  w lu tym  zm iana ta  w yraziła się w sen­
sacy jny  sposób^ na  zew n ątrz. Oto w dniu 9-gO 
lutego poseł niem iecki w. P a ry ż u , dr Roesch, 
w ręczył Herriotow i notę swego rządu, zaw iera­
jącą  propozycję zaw arcia pak tu  bezpieczeń­
stw a i wzajem nej gw arancji >status quo« nad 
Renem . K onserw atyw ny rząd angielski zaczął 
skw apliw ie i energicznie orędować tej nie­
mi syk.ej propozycji, naciskając na  F rancję , aby 
ją  jak  n a jry c h le j przyjęła. Jak o ż  po wymia

ją  ich antagonizm  do Anglji. Rowy też rok roz­
poczęła po lityka  sow iecka pod znakiem za­
ostrzonego przeciw ieństw a z Anglją, k tóre  w 
te j chwili stanow i też najdonioślejszy problem

całej polityki światowej, k tó ra  w raca pod daw ­
ny znak w alki w ieloryba z niedźwiedziem , tym 
razem przem alow anym  na czerwono. (9). 

----------------- o— --------------

m ieckicj, że fabryki już to  redukują, już toj 
zgoła zaw ieszają pracę, a  liczba bezrobotnych 
w połowie grudnia  już przekroczyła jeden  mi­
lion. Położenie z każdym  dniem  sta je  się cięż-' 
szem. Niemożność utw orzenia nowego rządu  n a ' 
podstaw ie obecnego parlam entu  nasuw a m yśl 
nowych wyborów, przeciw  k tó rym  jednak  prze­
mawia po tęgująca się nędza szerokich mas. —  
Nowy parlam ent gotów  okazać się jeszcze 
mniej zdolnym do w yłonienia rządu, niż obec­
ny.

Sow iety w ciągu roku ubiegłego doznały Sze-

Prabo restytucji m D ru tio  i M M i z a  M m m mtmniinoty
Tragerija Wągier

Kraków. 7 stycznia.
Przedw ojenny p rezydent gabinetu w ęgier­

skiego, hr. Ludw ik Tisza, nie był zwolennikiem 
w szczęcia tej w ielkiej wojny, k tó ra  skończyła 
się n iesłychanym  pogrom em  m onarchji au sfrjać

rogu zawodów obok n iek tórych  sukcesów. —  Lo-węgierskiej. Z tak  zwanej polew y ciUitaw- 
Przedew szystkiem  przeceniono tam  efekt fi- ^ eł pozostała republika austrjacka , a  z poło- 
finansow y rekordow ych urodzajów  tegorocz-, "Y  trapslitaw-skiej rep blika węgiersku 
nych. O kazały się duże b łędy w grom adzen iu 1 Rozpoczęła się traged ia  W ęgier. Pierwszy 
zboża na  wywóz, tak, że zabrakło go do pokry- a ma tytrił; T ra k ta t T rianon. Jedyna  w swo- 
cia kosztów  wielkich, na rachunek tych  nro- im ró(17?.jii całość geograficzna i gospodarcza, 
dzajów  poczynionych zam ówień zagranica- by l°  królestw o _ w ęgierskie,_ została żyw­
nych, głównie w m aszynach i obrabiarkach dla cem poprosu m echanicznie pokrajana, nad  po- 
odnowienia fabryk rosyjskich. Zam iast czynne- 20 ^  za® resztą  roztoę zono jak najściślejszy
go bilansu płatniczego okazał się pod k o n iec ,naazor> . ,
roku deficyt, zagrażający  naw et stałości rubla rzyszcdl dru ,i a k t tiag ed ji z rwawym ru- 
czciwonego. T eraz finansiści sow ieccy powoli 0 ' bolszewickim i jeszcze bardziej krw aw ym
napraw iają te  błędy. 

U kłady w Locam o

odw etem  białego teroru. Sąsiedzi mów iii głośno
o interw encji zbrojnej na W ęgrzech, k tó re  jo

. . . .  . . .  . . sj a n o w iy a  P'>lidj yi j  ż o zdołały zapanow ać nad położeniem
sowieckiej ciężką i niem iłą próbę. Jakko lw iek  ■ 1, -r, . ... w yjść cało z katastrofy
Niemcy wymogły na F rancji i A nglji przyzna-j Rozpoczęła się praca, rozpoczął się codzien­
nie im specjalnej in terpretacji artyku łu  1 f> sta 
tu tu  Ligi, w myśl k tórego nie są one obowią­
zane do udziału w ew entualnej akcji przeciw 
Rosji, k ierow anej przez Ligę, to jednak Czi- 
ozerin nie uw ażał tego za zabezpieczenie do­
stateczne i ko rzystając  z w yjazdu zagranicę dla 
celów kuracyjnych, rozw inął bardzo energiczną 
akcję przeciw związaniu się Niemiec paktam i 
w L ocam o. Gdy jednak  akcja  ta  okazała się 
bezskuteczną, gdy także zabiegi Cziczerina o 
porozumienie się z F rancją  i Anglją nis 'dały  
prak tycznych  rezultatów , pogodził się on z do­
k o n a n a  z m i an ą ,  wTÓcił do  
aby d o w ó d c a  Re
w ydał dla^niego śniadanie. Tu Cziczerin zapro

me szeregu not m iędzy interesow anem i gnbine- pono,wał Niemcom form alny sojusz wojskow 
tam i, rozpoczęła sń, w iniu 5 października w .N a  czem spraw a stanęła, nie wiadomo. W każ- 
L ocam o konferencja, celem zaw arcia gro pono-'dym  razie na tom śniadaniu Cziczerin wzniósł 
w anvch paktów . W  dz-esieć dni potem  już m hnplieh z wiele m ówiącym  w swoi lakoniczności

grudnia  uroczyścieparafow ano, a w dniu 
Londynie podpisano.

N atychm iast po parafow aniu paktów  w Lo- 
carno nacjonaliści niemieccy w ystąpili przeciw 
nim , na znak przejścia do opozycji, w ycofując 
z gabinetu  d ra  L u thera  swoich trzech mini­
strów . R ząd  d ra  L u thera  m ając jednak popar­
cie w te j spraw ie całego centrum  i lewicy w 
pan lamencie, tudzież prezydenta  ITindenburga, 
m e ustąpił, lecz przeprow adził ratyfikow anie 
układów  przez parlam ent i dokonał uroczyste­
go ich podpisania. P o lrm  dopiero podał się do 
d j  misji. Od te j pory ionicv znajduia sie W 
Stanie przesilenia. Nacjonaliści nie momi bez 
ośm ieszenia się, wrócić do rządu i %v ton’ spo­
sób w skrzesić koalicję praw ico#*, t. zw. zaś 
^w ielka koalicja* nie może dójść do sku tku  z 
powodu niechęci socjalistów  do ponoszenia od­
powiedzialności za rząd w okresie potęgującego 
się przesilenia gospodarczego w Niemczech. — 
W ielkie pożyczki, jakie Niemcy otrzym ały po

toastem . Powiedział mianowicie, że »p;jo za tę  
ew entualność, k tó ra  —  ma nadzieję —  nie na­
stąpić...

9 'dy tedy  w Europie sowietom nie poszło na 
°opł zbyt szczęśliwie, to natom iast w Azji 
só w ^ T  - im kilka w ybitnych sukce-
„r urci a po szeregu ek s tra tu r w róciła pod 
wit-i im ';'11 ecyz’’ mossrilskiej do sojuszu z so- 

’ a n # U p t zaeieśnieniia go nową kon­
wencją, podpisaną W  Paryżu. W  l\:rs ii zamach 
Ilizy e h a n a  odbył Się także po linji polityki 
sowietow. W Chinach zas akcja  zaprzyjaźniono-

_ n mi t l o ł o mi  g p n f t r n J t j  ,1 _

ny mozolny trud  nad polityczną, gospodarczą 
w alutow ą sanacją  W ęgier. T rzeba było stwo­
rzyć spokój w  k ra ju  i pozyskać choćby wzglę­
dne zaufanie zagranicy. W ęgierscy mężowie 
stanu, znani z czasów przedw ojennych, z cza­
sów świetności królestw a węgierskiego, jeździli 
po słońcach E uropy i b łagali o pomoc. Jeden  
z najdum niejszych m agnatów  w ęgierskich i zna 
ny mąż stanu  hr. Apponyi, pukał nieśmiało do 
owych salonów politycznych, k tóre  niegdyś s ta ­
ły przed nim otworem. Znosił w szystkie upo­
korzenia, podobnie hr. Beihlen i wszyscy zre-

erscy w imię dobra 
uzyskać pożycz­

kę zagraniczną i pomoc Ligi Narodów, zdołali 
zapoczątkow ać gospodarczą i finansową sana­
cję k raju , a wroszeio przywrócić praw orządne 
stosunki, uw zględniając tra k ta t z Trianon jako 
»vis maior* niezmożoną na czas długi.

Ale hipernacjonaliści w ęgierscy, pomiędzy 
którym i jest dużo bardzo podejrzanych osób, 
rzucili hasło pow rotu Habsburgów  na tron wę- 
gicrski,~nie licząc się z tern, że restau racja  mo- 

r0 v narchji na W ęgrzech jest obecnie w prost rzeczą 
niemeżl w ą. K to o czemś podobnem mówi,*dzia- 
ła  na nieobliczalną szkodę W ęgier i może je

wrócił do Berlina i zażądał, l[a  realuf  poi itvcv węgierscy 
ic .sw ehry genera won Seeckt, ojczyzn Zdolal- d]a w  ie rJ 
SU adnnip. Tli P-zWorm J J J . 0°. .

do reszty  pozbawić bytu polityeznego. K ażdy 
rozsądny m onarchista w ęgierski uznajo dzisiaj 
republikę, a  zasadę m onarchistyczną przekaże 
swoim potomkom.

Ale u ltrapraw icow cy, hipernacjonaliści i zwo­
lennicy czystej rasy w ęgierskiej, ludzie częścią 
nm poeżylalni, a  częścią obarczeni s traszną  »ino- 
ral insanity* zainscenizowali w sposób zbro­
dniczy trzeci ak t traged ji w ęgierskiej pod ty tu ­
łem: podrabianie obcych pieniędzy d la  przy­
wrócenia m onarchji. Ponieważ arcyks. Józef 
okazuje wielką wstrzem ięźliw ość wobec spraw y 
monarcliizmu na W ęgrzech, a  ekscesarzow ą 
Zytę pouczono o n.ewczesności wszelkich zaku­
sów w obecnych czasach, więc owa grupa oso­
bistości użyła do swoich planów arcyks. A l­
brechta, syna arcyks. F ryderyka, byłego wodza 
naczelnego a-rmji austro-w ęgierskiej, człowieka 
widocznie słabo m yślącego.

R ząd węgierski —  aczkolw iek nie bez wi­
ny — czyni w szystko, ażeby udowodnić, że po­
trafi opanow ać ten  ruch zbrodniczy, a zagrani­
ca, jak  się zdaje, po pierwszych bardzo silnych 
podejrzeniach, zaczyna oceniać spraw ę coraz to 
objektyw niej. Ale szkody w ynikłe z tej afery  
n ie p iędko  zostaną powetowane. Słusznie po­
wiedział hr. Apponyi, że ta  powódź srom oty na­
rodowej straszniejsza jest od katastro falnej po­
wodzi wód rzecznych. (j).

W ezurajsze doniesienia dzie roików budapesz­
teńskich stw ierdzają, że poł cia skonfiskowała 
kilka tysięcy sztuk fałszywych tysiącfrankó- 
wek. W sprawę zawłkłanyeh jest szereg osób, 
odgrywających rolę w życiu politycznem i pu- 
blicznem. Osoby te są pilnowane przez policję. 
W yjazd ich z Budapesztu będzie przeszkodzo-
" f  ' . . .

Długi aresztow anego w czoraj księcia W ai- 
a ischgraetza  wynoszą 250 tysięcy dolarów. —  
Windischgraetz żył w przyjaźni z b. francuskim 
ministrem skarbu Louchenrem. Zeznaje on, że 
brał osobiśc’e udział w akcji, podjętej przez 
aresztow anego w Hadze pułkownika- Jankovi- 
cza. Tw ierdzi on, że cały p ro jek t miał cechy 
patrjotyezne, co skłoniło go do wzięoia udziału 
w aferze.

Pogłoski o samobójstwie b. premjera lir. TC- 
łeky‘ego komendanta policji węgierskiej Na- 
dossyego okazały się bezpodstawne.

V

z sowietami  ̂ genera ła  F enga  doprowuidziła 
do rozbicia najsilniejszego antisow ieckiego ge­
nerała Gzan-So-Lina i otw orzyła wpływom to"- 
s jskim  na w ypadki cłiuiskie nowe szerokie 
drom  i możliwości. Dzięki zręczności i oględno­
ść dyplom acji sowieckiej, radykalna ta  zm .ana 
stosunku sił w  Chinach dokonała s:ę nm tylko 

i mz popsucia stosunków  sowiecko-japonskicli, 
|a le  przeciwnie posłużyła raczej do ich

s  i l i m  z n o i l i  sie ?5 m ilion^ fniszyiuycli irnm
(Telegram własny „Nowej Keforiny“).

Paryż, 7 styctn.a. U trz \m u je  się tu p gło [szowanie 1.000-frankówek. W edle opinji pary­
ska , że Francja zażąda odszkodowania od rzą- sklej, w obiegu znajduje się 25 miljonów fał­
du węgierskiego za poniesione straty przez fał- >zyjvych franków.

I n s t y t u t  J s a r f c M e z n y  c e n t r a l a  f n l s i e r ; s f ®
za cios-

podpisaniu planu D aw esa^zosta .y  ?ł^ lKMa 7 ostrym p ro te - 'sk u te k  in terw encji władz w ojskow ych dokona-
spodarstw o niemieckie zuzyte. Od szcren .i m.e j A zj„tyclue jednak  sukcesy sowietow potęgo- siem  dowocy warty wojskowej, który - r- - -  •• -•- ■ -«----- j  -

(Telegram własny „Nowej Reformy").
i „ i ! ! ! ! ? ’ ̂  stycznia. Rewizja w instytucie chciał wpuścić do wnętrza policji. Dopiero na
L ito g ra f iczn y m  spo tka ła_0j ę 3 ostrym prote- s k u te j  hite

no rewizji. Policja znalazła niezbite dowody, żenie

w instytucie kilkakrotnie fałszowano pienią­
dze. Skonstatow ano, że szereg tajnych organi- 
zacyj w ojskow ych był w porozumieniu z in­
sty tu tem  kartograficznym , a  niektóre z nich 
by ły  utrzym ane z sum osiągniętych przez fał-: 
szow anie banknotów .

Aresztowanie 5 urzędników 
instyiuiu KnrtoSrnflczneto

Budapeszt, 7 stycznia. (PAT) W czoraj prze­
słuchała  policja tir. Szechenye<ro, przyjaciela 

r. W indischgrnetza. Na razie wyznaczono 
przesłuchanie 30 osób, n a k tó re  padło podej­
rzenie w ciągu dotychczasow ych dochodzeń 
Po skonfrontow aniu z sekretarzem  Windisch- 
g rae tza  Raabem , areztowano pięciu urzędni­
ków instytutu kartograficznego. Poseł Ulleir. 
powrócił w czoraj w południe z W ioch i udał sie 
sam  do policji, celem przesłuchania. O przebie­
gu tego przesłuchania nic jeszcze nie w iado­
mo. j

Dobrane towarzystwo węgierskich 
monarchistów

(Telegram Iskrowy „Nowej' Reformy"). ”
Berlin, 7 stycznia. W edle w iadomości, na­

deszły ch z B udapesztu, w aferę fałszow ania 
banknotów  wm ieszanych je s t kilkadziesiąt o- 
sób, w tera biskup Otto Prohaska, margrabia 
PaIJavicinit Gombo, Eckhardt, baron Perenyi, a 
wreszcie minister honwedów, hrabia Czaki i 
j'egc żona. U rabia Czaki telegrafow ał wpraw­
dzie z A ten, gdzie obecnie się znajduje, że 
w raca do k raju , aćeby spraw ę w yjaśnić, jedno­
cześnie jednał' policja w iedeńska przejęła k ilka­
naście depesz do Cza.kiege, z k tó rych  w ynika 
niozbi-Je, że w spółdziałał on świadomie w afe­
rze.

Liczbo skompromitowanych wynosi 
40 osób

Budapeszt, 7 stycznia (PAT). P ro k u ra to r po­
staw ił wniosek zaw ieszenia nad Kovacsem i 
nad Rabą aresztu prewencyjnego. Co do księ 
cia W indischgraetza władze sformułują skargę 
później.

>Pesti K urjer* dow iaduje się, że liczba 
skompromitowanych osób wynosi około 40. —-
Śledztwo po trw a jeszcze dłuższy czas i p rzy­
niesie jeszcze niejedną sensację.

Gdzie drukowane falsyfikaty,,
Praga, 7 stycznia  (PAT). Organ premjera 

»Venkow« zw raca uw agę na wiiadomość, jaka 
pojaw iła się w paryskim  »Matin«, że fajsyfika- 
ty .banknotów sporządzane były nie na W ę­
grzech, lecz w dwóch drukarniach, z których 
jedna znajdowała się w Polsce, druga zaś w« 
W łoszech. D ziennik przypisuje tę  wiadomość 
inspiracji w ęgierskiej. i

fiiownlenie rolnych Boiskowych 
formocyl na hłegrzech

Budapeszt, 7 stycznia. (PAT). D ochodzenia, 
prow adzone przez francuskich agentów , dopro­
wadziły do stwierdzenia, że na W ęgrzech istnie 
ją różne formacje wojskowe, podlegające ró­
żnym m inisterstw om , jednak  utrzymywane i za 
rząazane przez ministerstwo womy za pośre­
dnictw em  czynnych w ojskow ych.

Spraw a ta  spow odow ała dużą sensację w ko 
łach o plomatycznj,ch. . ;? i

O b r a z k i  s  ż y c i a  
w l o s i i  f

Przekład z francuskiego przez M. 1T.

(Ciąg dalsry). 7
P raw ił z zadowoleniem, jakpy  się, cieszył 

z pobicia w roga, a przecież to przeciw R osja­
nom biją się Rewjanie! —  Przechodząc nagle na 
inny przedm iot, pułkow nik mówi:

—  Kocham was, droga tow arzyszko Alino 
kocham  was, wybaczcie, że tak otw arcie to  mó­
wię. bez żadnych "wstępnych przygotow ań, 
a le — nie jestem  burżujem, a u nas kom uni­
stów  to się szybko odbywa. Bo ptwżO czas trac-'ć 
iclicę się z wami żenić, wyjdźcie za mnie?

—  Popatrzcie na wasze ubranie, trzewiki... 
g dy  będziecie moją żoną, kupię wam piękniej­
sze; a potem będziecie mieli futro z astrachań­
skich baranków , śliczny kapelusz, fortepian, 
jednem  sło-wem, w szystko, co tylkio- zechcecie!

—  Tak jesteście bogaci? A w jak i sposób do­
szliście do akiego m ajątku?

—  No, rabowało się wiele, raz na ulicy, tu ta j 
koło dworca kolejowego, widzę burżuja" z du­
żą torbą w ręku. Krzyczę: Stój, ręce do gory! 
On stanął naturalnie.

Zabiłem go, a torbę zabrałem  ze sobą. W sko­
czyłem do jńorwszego pociągu ; odwiozłem 
w szystko mojej m atce. W orek był pe iea pie_ 
niędzy, zioitych m onet, a prócz tego były  tam  
pierścionki, kołje djainento-we, całe m nóstwo 
klejnotów .

| Jak to , i m e W ff!lś]iśCi0 te : f.orp v do cze-| I wyszłam z pokoju, a on został z tw arzą 
rczw yczajki by n a c jo n a lizo w ab ' w asże klejno-| zasępioną i groźną. ’ {

— Nacjonalizowala? Przcdew SzyS!k b m
! grabiliby w szystko między siebie, a trzeba naj 

myśleć o sobie, bo kto wie, 
jutro? Mogę atrac-ić m oją ra,: 
zwyciężyć, czy ja  wiem co zn 

się m a pieniądze, to można w: zędzi

Daclia z uprzejmym uśmiecliem zaproś a 
mnie wczoraj do siebie:

Niech pani przyjdzie do nas w niedzielę...ju tro? Mogę atrac-ić m oją rangę, biali" ■ icch t’rtlu t« B jw f,u'.“w “ T  " , t
7wvcieżvć czy ja  wiem co zresztą, a jak JCJ0C Jest drwmlem, codzień wteozor, a zwła- 
/  fn można wszcolzic dać sobie ' ^ c» a w niedzielę je s t pijany od rana, a wtedy

cały  dzień śpi na przypiecku... i
Mama ciężko pracuje, bo jest praczką, a  ja 

Y ' • d? ,mac1.1 burżujskieh, jako
żbe bo T USa- ni ^  trzym ać sta lą  slu- 

t0  przooiez ifew olno teraz właściwie 
powinni by ami sobie w szystko robić Ale cóż 
trudno, burzujki n iem ają zw yczaju 'Pra  ow ać' 
a  ja  ich mc w ydam , bo m am  % tego korzyść 
ze za nich robię. -  Z o b a ^ y  1>a„i mego n a ig  
czonego, te le fo n -tę , i m łodszą siostrę, ona jest

^ * tł. K'141 J v " ’ ' * lid .
pierw myśleć o sobie, bo_ kto iv!e, co stać  si 
może stracić moia, n a m  nioi;

mogą
" • ’ ze, to można wszęu/.ie ua* su iłb  . . . - - ----

rade... W ięc widzicie, będę bardzo dobrym  m ę-. W;.,Ca!y. d.7;,cll 'SI>l na P ^yp iecku ... 
żem i mogę przydem doskonale moją żonę n tew - 
m a ć .. W ięc cóż, zgadzacie się mnie pos , 
praw da? Ju tro  zaraz pójdziemy do m zędu cy­
wilnego... i/.-

* Ale odpowiadam z fiśmiechem: 
j —  l e  tow arzyszu, K łrdm e, nie mogę

—  Dlaczego nic możecie?
I B w w as nie kocliam... ó. jV«^—  siostrę, ona jest
! Więc się wam  nie podobam ? Jednakże szwaczką, więc n Ktzielę spędza w domu 
podoba lei się wielu kobietom ... Jestem  w ysoki,' i wltedy cały dzieti czyta. Prócz niej jest jeszcze 
zdrowy, dobrze zbudow any... T ak  naprzyklad  dwoje małych dzieci, dziew ięcioletni chłopczyk 
ta  panienka, k tó rą  d la  w as purzuciiem  ginie i dw unastoletnia dziew czynka. Przyjdzie pani, 
z miłości za mną... |  a

i —  W ięc diaczego jej nie chcecie za żonę 
skoro tak  ivas kocha? j *

I —  Ja , miałbym się z nią żenić? 2enić się Poszliśm y odwiedzić Torowskieh. L ite ra t 
z dziewczyną, k tó ra  nos w  palce ueiera. Prze- Petruw ski i Tam a siedzieli razem  w  salonie, 
nigdy, ja  chcę mieć żonę, kitóra g ra  na fo r te - 'o n  mó « il do niej z liryozneni przejęciem  w glo- 
pianie, umie rozmawiać, przyjm ow ać m ądrych s jb
ludzi, k tóraby mnie uczyła... i   dffdcll ja t nic nie napisałem  nowego,

—  Jestem  wam bardzo wdzięczna za ten za- p io rą  nie tknąłem ... A teraz czuję, że natchnie- 
szczytny dla mnie w ybór —  ale nie m ogę, n ie ’nie w stępuje we maie... Tanio, to  rndość m oja 

m o"ę... d la ciebie je s t tem  natchnieniem ...

Tania słuchała yo z uśmiechem, i z lekkim } —  A  któż dom buduje? A rchitek t, czy robot-
rumieńecm na tw arzy, bo czuła się dum ną, że nik?
nazw ano ją  natchnieniem  poety , au to ra , dob rze ' —  A cŁy to  w ina robotnika, że nie posiada
znanego szerszej publiczności. w ykształcenia arch itek ta?  T eraz wszyscy bę-

—  Ałi, —  mówił Petrow ski —  bolszew icy dziemy mogli się kształcić...
będą mnie wiecznie prześladow ali, bo uw ażają! —  T a ^i ale c : w ykształceni p rzestaną  być
mnie za człow ieka niebezpiecznego, za au to ra  robotnikam i, będą architektam i, a  k toż będziA 
sta re j d a ty . Dla nich jestem  ty lko  burżujem , robotnikiem ?

_1   1 „ *   ___________ • , . . ,  . * * /-v/1 tw,w ychw alającym  obyczaje burżujskie,
Ale w tej chwali w szedt do salonu lokato r To-

T itow  odpowóada przez zęby:
—  W y  to w arzy szu  P e tro w sk i będziecie w te-

l praw da?
 Przyjdę — odparzam.

*

m i rr-ik , " C f  * r .  , J0 '  dv robotnikiem  zam iast pisać wasze romanse
rowskieh, it.o w , za rty  p ropagato r idei k om u-j. b wiać S;Q analizą psychologiczną miłości
nistycznych, i juz od p rogu  k rzyczał z radości ^^JuJJk ie j.

!, —  Zwycięstwo, zwycięstwo! U kraina się pod- * * *
dala, klasy posiadające są  wreszcie pokonane —  Zbyt częsio chodzicie do Torow skieh —
przez klasy niższe —  przez lu d  roboczy, prze- mów; do mnie D arja  Iw anow na. —  T en s ta ry
chłopów... Pokonam y w szystko... ' jjest ła jdak , robi jak ieś  niepew ne spekulacje

j —  I zabijecie wszystko —  rzucił re trow -jfinansow e w  porozum ieniu z inżynieram i kole-
sk i — zabiliście już literaturę , w-iedzę, prze- jow ym i, a  to  je s t g ra  niebezpieczna. _
m y sL . - —  Czy T im oszka wam to powiedział?

j T itow  uśm iechnął się pogardliw ie. —  On spekuluje n a  w szystkiem ... N a zbożu,
( —  W y, jako  pisarz, nie zrozumiecie te g o ,n a  złocie, to może złe się skończyć... I  ta k  na-
n igdy. Zabiiłiśmy w szystko to, co je s t s ta re , P o k ł a d  w czoraj, w ysłali do spółki z Millerem,
przestarzałe: w ięc stare  św iatopoglądy, s ta rą  J szefem  linji kolejow ej M oskwa— Saratów , c?,ły
religję, s ta rą  literaturę , ponieważ to  w szystko  uociąg ze zbożem... Użyli wagonów w ojsko-

Isłużyło  ty lko  burżujem  i kap ita listom . ” jwycli, na  k tó rych  stoi napisano: „aprow izacja
j —  Wię.c, w edług  was. w iedza i lite ra  Kira W ojskow a". T ak i p o c i ą g  prędko pójdzie —  ale
daw na służyła kapitalizm ow i? T ak i Gaiileu#; *lia ta rg i zbożowe. Oczywiście urzędnicy kolcjo-

’ 'w i są w tajem niczeni w  te  m achinacje i naw et
paru  czekistów. T orow ski i Miller drogo p łacą
za tak ie  milczenie, bo w iedza, żeby giow ą na-

iT o lta ire , Layo-.sier, T ołsto j w reszcie, byli siu- 
| gam i kapita łu?

Odpowiada gniew nie: ' i
| —  W szyscy m, k tó rych  w ym ieniacie, byli I dłoż-yil w razie w y k r  cia. ĆJe cóż, lubią pie
burżujam i. .  Jniądze...

* P etrow ski p y ta  go z kolei: (O. d. n.)



N O W A  R E F O R M A

Bohater afery fałszerskiej, ks. Ludwik 
W indischgraetz.

' CśKltttfczenie rodzin? M s f iu r ś d w
M adryt, 7 stycznia. PA T. Członkowie rodzi­

ny  H absburgów  zaprzeczają ka tegoryczn ie  
w szelkm  pogłoskom  o specjalnej ak c ji rodziny 
H absburgów , m ającej n a  celu przyw rócenie na 
W ęgrzech m onarchji na rzecz A lbrech ta , w zglę­
dnie Jó zefa  H absburga. R odzina H absburgów 
m a zrozum ienie dla interesów  W ęg ier i nie chce 
kom plikow ać obecnej sy tuacji W ęgier.

rozpisanie o jyS srta  sto Sady m.
i (Koresp. „K. Reformy").

Nowy7 Sącz, 5 stycznia.
Kiedy przeszło rok temu wśród wielkiej wrzawy 

n a  lamach części prasy krakowskiej rozgorzała 
■walką, między miejscowemi strooniotwamd mie- 
szczańskiemi w Nowym Sączu na tle władzy w 
gminie, ówczesny burmistrz nowosądecki, nie 
chcąc dopuścić do wciągania swej osoby w  wir 
walki, obfitującej w cały szereg mniej lub więcej 
głośnych momentów, wniósł rezygnację, ustępując 
miejsca swemu zastępcy drowi SSchncwie. Ponie­
waż jednak walka nie ustęiowała, a  naw et przy­
bierała na intensywności, województwo krakow­
skie, na wniosek starostw a, rozwią-zało s tarą  Radę 
miejską, urzędującą od lat przeszło 15.

Komisarzem rządu na miasto Nowy Sącz zamia­
nowano dra Romana Sichrawę, przyozem woje 
wództwo zadecydowało, że nowe wybory do Ttady 
m iasta m ają się odbyć najdalej w przeciągu 8 ty­
godni na  podstawie starej ordynacji z rozszerze­
niem na piąte Koło wyborcze. Zaspokojono przy- 
tem w dużej mierze zwłaszcza stronnictwa prawi­
cy i środka, tak, że mianowani członkowie Rady 
przybocznej dawali rękojmię normalnego przebie­
gu akcji wyborczej.

Tym czasem  mija blisko rok od chwili rozwiąza­
nia starej Rady, a tymczasowy zarząd miasta, po­
mimo kilkakrotnych przynaglań ze strony woje­
wództwa, nie rozpisuje terminu wyborów. Jak  nas 
informują ze sfer Rady przybocznej, cały aparat 
wyborczy jest przygotowany, trzeba tylko ogłosić 
termin, a  obywatele dokonają wyboru swej Tepra- 
zentacji gminnej i stałego zarządu miejskiego.

Do tego jednak potrzeba także dobrej woi.i 
u obecnych menerów municypalnych i  członków 
Rady przybocznej, którzy ze względu na  dobro 
miasta i interes samorządu, domagać się winni 
przyspieszenia terminu wyborów do Rady miasta

Sensacyjne ham anie do coilli b. dyreKtora Fiillplesoo  Krakoeole
D zisiejszej nocy m iędzy godz. 1 a  5 nieznani 

spraw cy dokonali sensacyjnego w łam ania do 
willi b. dy rek to ra  Polskiego B anku  Przem ysło­
w ego w Krakowie T. Filippiego, znajdującego 
się, jak  wiadomo, w  w izzicniu śledczem. W illa 
położona jest w ogrodzie przy  ul. Łobzowskiej. 
W łam ywacze dostali się przez parkan  do ogro­
du willi od ulicy, lub  też od sąsiedniego podwó­
rza, nie pozostaw iając za sobą żadnych śladów. 
N astępnie w eszli na parterow y ganek  od ty łu  
willi, a po odsunięciu żelaznej kraty7, k tó ra  by ła  
nieza-mknięta, wybili w podw ójnych drzw iach 
w chodow ych szyby i otw orem  tym  weszli do u- 
b ik acy j parterow ych. T u ta j pod osłoną nocy  za­
b ra li się do »roboły«. Porozbijali więc w 4-ech 
pokojach biurka, a  znalazłszy klucze pootw ie­
rali niemi kom ody, kredensy , szafy  i w szystkie 
szuflady i sk ry tk i. W ogóle splądrow ali doszezęt 
nie parterow e ubika-jce i zabrali jedną  wazę em­
pirową, 1 cukiernicę, 4 solni czki antyczne, 12 
łyżeczek srebrnych, 6 nożyków  do ryb , G widel­
ców, 6 noży deserow ych, 2 tace, 1 zegarek  zlo­
ty  an ty czn y  męski, 1 zegarek  zło ty  dam ski, z 
m onogram em  N. W ., 1 brek zlo ty  z brylyam  om 

szafirem  z takim sam ym  m onogram em , port je­
ry  w iszące nad  drzwiami i około 10 złotych 
gotów ką. W artości skradzionych rzeczy dotych 
czas nie ustalono. Spraw cy po doszczętnem

gb), delegatem Izby do prezydjum Władysław Za­
wojski (20 gł.), skarbnikiem inżynier L. Nitsch 
(przez aklamację), wszyscy powtórnie.

WyuLk wyborów przyjęto oklaskami, poesem 
prezydent E p s t  e i n wygłosił dłuższe przemó­
wienie, w którem  zoharakteryzował obecnie sto­
sunki przemysłowe, handlowe i  rękodzielnicze, pod 
nosząc, że socjalne obciążenie pnzemyslu, rękodzie­
ła  i hau d/u w obecnej wysokości nie jes-L do -utrzy­
mania.

Następnie dyrektor Izby, <łr Bereś, -wygłosił udo 
zwytkle interesujący refera-t na tem at „stosowania 
zasad naukowej organizacji pracy wytwórczości 
polskiej". R eferat ten, -będący inicjatywą w  tym 
kierunku krakowskiej Izby handlowej, spotkał się 
z aplauzem zebranych.

Wreszcie Izba handlowa na wniosek pre-zydau- 
ta uchwa-liła jednomyślnie przeznaczyć 1.000 zło­
tych na  bezrobotnych w myśl odezwy księcia uie 
tropoli-ty krakowskiego, Sapiehy.

splądrow aniu w szystk ich  szuflad, znajdujących 
się w  w ym ienionych pokojach, porozrzucali wie-

dand, ^aś dyrektora Wilińskiego d W iniarza adwo­
k at dr Gcrtler.

DWA TAJEMNICZE SAMOBÓJSTWA. Z nie­
wyjaśnionych dotąd powodów przez strzały rewoł 
werowe pozbawili się życia wr niedizjdę w  WLlnia 
porucznik artylorji Tadeusz Rodakiewioz i pluto­
nowy tego pułku Olkowiciz. -*■

, ,, . . i  MĄŻ NAPADA Z SIEKIERĄ W RĘKU NA MIE
le^nseczy na  pothogach, ^me zabraw szy ich z e , SZK ANIE SW EJ ŻONY. Organa poldc-yne areszto-
sobą. W  pierw szym  pokoju naprzyk lad  pozosta-j wrały miojafciego Stanisława Pamułę, liczącego lat 
■wili rozrzuconych n a  podiodze k ilkanaście sztuk  46, któ-ry w dniu 5 styozirnia oik*oło godziny 11 w
srebra  stołow ego. _ ; nocy, uzbroiwszy edę w siekierę, wtargnął do mie-

Okradziona- w illa jest domem ied noo iero - ‘ szkamia swej żony. Marti, przy uilicy św. Józefa
yjny. Pamuła 

zdemolował na-
kogo. Żona d y re k to ra  Filippieg-o, p. M ichalina1 ^ ,pwie ^  nhcszkaauc, pooze-m iwy wal ił siekierą 
Fihppow a w raz z czworgiem dzieci spala n a ^ T ^  ™lŁtó7jkaiI"ia sąsścdnfcgo, należącego do nic- 
piętrze. W idocznie bandyci p ra c o w a li*  niezw y- 1 ja,ki?J .G jk o & w ej. Dostawmy się do
M.l netm in-a  i umiotntnto i i ó w n ę t r z a ,  porozbijał okna i zdemofował całe mic-
v . . . 1 l i n  ’ . obudzili ąizikamie. W ehwiili wkroczenia policji, Pamuła sta-

anr je j am  służby. am ywacze nte zbudzili -wiLal po-czątkowo zbrojny opór, grożąc, że gdy któ- 
takze  dozorcy domowego, k tó ry  w raz z rodzi- a-y y policjantów przekroczy próg, padnie trupem 
ną  m ieszka w su terenach willi. G dy rano p o . na miejsc®. Dopiero jm kilkafcrotnem wezwaniu, 
ow7ej nocy służąca weszła do kom órki na pod-: Pamuła odrzucił siekierę d oddał się w ręce policji, 
wo-rcu, spostrzeg ła  porzuconą w niej k a s e tk ę ,> W Ł A M A N IE  DO M IE SZ K A N IA . Nieznan-i spraw 
w k tó re j znajdow ało się srebro stołow e. Za w ar-i °?  ła m a l i  się przy pomocy wytrycha do mieszka- 
tość k ase tk i pad ła  również łupem  złodziei. Lnia JIaskaI I«’zy l,li-cy Orzeszkowej i skradli 

W  spraw ie tego  sensacyjnego w łam ania p n o - ' - z- ? arderob*  Podobnej kradzieży wl a-i na­
słuchano w dochodzeniach w stępnych dozorcę ™em dr f ? T V  ™ ef kani+a ^różańskiej.„ . , , . - , • ™.t - . UJ/-u |cę prz.y ulicy Zygmunta Augusta, gdzie z przednoKo-
willi, k tó ry  jednak  me przyczynił >s:ę zupełnie u sk-radiiono ga.rdarobc, wartości 250 złotych, 
do w yjaśnienia spraw y. Podobnie me w yjaśniło ■ ™- — —  - -  —-  .——
niczego przesłuchanie służącej. Dalsze docho- 
d-zon-ia prow adzi energicznie kom isarz W ożnicz-' W 
ka.

k r o n i k a
K raków , 7 stycznia.

©  p r a c ę  d l a  r o b c l n l k o w  
w  K r a k o i ^ i e

We wtorek w południe odbyła się w biurze wo 
jewody Kowalikowskie-go konferencja, w której 
wzdęli udział pod przewodnictwem wojewody: dy­
rektor robót publicznych, inżynier Dud-ek, komi- 
sairz yząłowy, dr Ostrowski z dyrektorem kolei 
państwowych inż. Niewiadomskim, -z wydziału p ra­
cy i opieki społecznej starosta Bandrowski i kiero­
wnik państwowego Urzędu pośrednictwa prac-y 

, ... _ . dr Mueller. Koiiferoucja zajmowała się sprawą za-
Nowego Sącza- Apelujemy też do województwa, seizouowych robotników budowlauych,

Ę&ĘZ:

by zarządziło z urzędu najrychle->;ze wybory, któ- 
reby tymczasowy zarząd zastąpiły definitywną, le­
galnie wybraną reprezentacją.

Wszelkie dane przemawiają za tern, by apel po­
wyższy osiągnął skutek, tern bardziej, że od c p m  
rozwiązania starej Rady nastą-pdo już zupełne uspo 
kojenie w łonie sfer mieszczańskich.

Oy&ory u  kruk. IzBie łfsndlouio- 
PrzeRiysioaei

Kraków, 7 stycznia.
We wtorek wdeozorem odbyło się plenarne po­

siedzenie krakowskiej Izby haudlowo-przemysło- 
wej pod przewoduictwem p. Tadeusza Epsteina. 
Z ramienia rządu obecny był naczelnik wojewódz­
kiego wydziału przemysłowego, dr Fedcrowdcz- — 
Dyrekcję kolejową reprezentował Tadc,a Jaglan-z, 
pocztową wiceprezes Uostwicki.

Prezydent Ejistem wygłosił dłuższe sprawozda­
nie z  działalności Izby za ubiegłą kadencję. Izba 
zabierała głos w najważniejszych sprawach gospo­
darczych, wniosła wyozerpują-cy memorjal do mi- 
iifc-terStiwa- przemysłu i handlu w sprawie opodat­
kowania życia gospod-arczego na. rzecz samorządu, 
żądając radykalnej reformy administracji komunal­
nej, przeprowadzenia opodatkowania drogą dodat­
ków do podatków paiistwowych i t. p. Staranni 
Izby w sjrrawde paszportów nie pozostały też boz 
skutku, jak świadczą najnowsze zaTzą^iżeaia, rzą­
du. D-a akcji komitetu pomocy gospodarnej dla 
państwa ofiarowała Izba swój uttziiai przez procę 
wyk-onawezą i biurową.

W dzic-dz-nie kolejnictwa zamierzoną jt» t zo 
" względów oszczędnościowych redukcja pewnych 

pociągów osobowych o lokalnem zwiozeniu i nie- 
znaciziići frekwencji. Sprawa ta będzie przedmio­
tem obrad kom het u eksploatacyjnego pa lsw. wo woj 
Rady kolejowej na posiedzeniu w dniu 8 bm. No­
wa taryfa kolejmea, tóra zą-oaiie obowiązywać w 
najbliższym czasie, jrzewiuuje 5 procent poawyż- 
szeside przewoźnego nn. przesyłki, załadowane w 
krytyc-ii wagonach, jako toż pewne zmiany w kła 
syfikocji towarów. Ozy będzie również podwyż­
szona 'taryfa wywozowa, •przeciw czemu oświad­
czył się komitet taryfowy państwowej Rady kole­
jowej, jeszcze nie wiadomo.

Nad sprawozdaniem wywiązała się ożywiona dy­
skusje, w której wzięli udział liczni członkowie 
Izby, poczcm przystąpiono do wyborów nowego 
prezyujniii n a  rok 192(5. : i

Uprawnionych do glosowania, było 25 rzeczywi­
stych radców. Wybrani zostali: prezydentem Izby

w ta

§ D b a jc ie  o s w o j e  z d r o w ie !  |

Rum uński następca  tronu, 4-letni ks. Micha!.

padek wejścia kobiety w skład człooków Akady- 
mji. • ;

drogowych i ziemnych, których zarejestrowało *>ię 
w Urzędzie pośrednictwa pracy około 1.000, a  po­
zbawionych zasiłku z funduszu bezrobocia od dnia 
15 grudnia. Konferencja oświadczyła się za rozpo- 

| ezęciem robót publicznych przez gminę i  rząd. Po­
stanowiła-, by województwo odniosło cię do władz 
centralny d i w sprawie bezzwłocznego o  twarcia 
kredytów dla dyrekcji robót publicznych w  Krako­
wie (znalazłoby ąnracę 500 robotników), przyznania 
gminie miasta Krakowa pożyoaki 600.000 zrotych 
(zziala-ztoby pracę przeszło 500 robotników przy 
robolach diogowyeli), rozpoczęcia wypłaty daJ- 
szycii ra t pożyczek z funduszu roabudiowy miast, 
wyasygnowania kredydów na  wistrzymane budowy 
kolejowe. IV teai sposób klęska beznrobocia w prze­
myśle budowlanym zostałaby dagodaou/i.

Z n o s z e n i e  v * o j e w ó d z t w
W ładze cen tralne m ają pi-zy-stąpió w  na j­

bliższym czasie do zniesienia kilku w ojew ództw  
w państw7ie. W  pierwszej linji m a być zniesio­
ne w ojewództwo kielecliie, a  następn ie  tarno­
polskie i now ogrodzkie. Południow a część kie­
leckiego zostanie w łączone do wojew ództw a 
krakow skiego, zachodnia do katow ickiego, zaś 
w schodnia z m iastem  Kielce do lubelskiego. — 
Również szkolnictw o powszechno i _ średnie 
znadującej się na południowej połaci kieleckie­
go, m a być włączone do K uratorjum  krakow ­
skiego. Sądow nictw o w województwie kielec- 
Idem pozostanie nadal pod dotychczasow ą ape­
la c ją  ze w zględu n a  różnice między ustaw o­
daw stw em  dwóch b. zaborów.

P i * e t e s i § j e  i a ż y n i e r a  B a r a n a  d o  
m iffl. s p r a w  w o j s k o w y c h

A. W. donosi z W a r s z a w y :
Miinisterstwo spiraw wojsko>wych zaaug-ażowalo 

w swoim czasie na kontraktowe stanowisko iinż. 
Barana, którego przydzielono do dziewiątego de- 
jiairtameinitu ministeirs-twa. Inżymior Baran podjął 
się reorganizacji jurzedsiębiomDc pzcanysłu wojen­
nego. Pierwszego b. r. inżynier Barian został zwol­
niony ze służby, a w CRłpowiedzii r>a to wywtąpił 
-on do maiisterat-wa o wypłacenie mu prowizji o l 
oszczędności, k tóre będą poczyniane n a  podstawie 
jego pla.nu. < ,

g  u u u y i h t t u r a  p» C u r i e  S k ł o d o w ­
s k i e j  d o  i r a i t c u s k i e j  A k a d .  N a a k

Z P a r y ż a  donoszą:
Grupa uczonych francuskich ma zamiar posta­

wić kandydaturę p. Curie Skłodowskiej przy zbli­
żających się wyborach do Akadiumj-L Naulk. Wia- 

p. Tadsiwz Epstein, i>o raz daieeiiąty iz rzędu (24 j budzi wiellk-ie zaiut-eresoiwanie w kolach
głosów), wiceprezydentom inżynier Jan  Peroś (22 | zbliaoaiydh do Akademji. Byłby to pierwBizy wy-

%
„Szwajcarskie gorzkie z i o ł a d '
(z mr.rką  kogr.t)  u su w a ją  choroby 
żołądka, k i s z e k ,  © hsirukde, 
k a m i e n i c  Ż ó ł c i o w e  i t .  p. I d e a ln y ,  
n a t u r a ln y ,  łag o d n y  środek przeczy­
szczający ,  u ła tw ia ją c y  lu n k c je  o r g a ­
n ó w  traw ien ia  i d z ia ła ją c y  p rze­

c iw ko  n a d m i e r n e j  o t y l c ś o ł .  b o t u d z u j ą  a p e ty t  
i  w z m a c n ia j ą  o rgan izm . —  P u d e łk o  z ł 1 -5 0 .

Sprzedają apteki i d roger je .  2156
H u r fo w n a  sp rzedaż  w K r a k o w ie :  S

Składy apteczne „ Z o r j a ‘ 1 św. Sebastiana S/ii <|
M M « o n 9 M » e m e « 9 « 9 « o e e » « « 9 « e e e 9

g g r a w y  s g d g g g
O NADUŻYCIA W 5 PUŁKU A R TY LER Jl 

C IĘŻKIEJ W KRAKOW IE.
W dniu dzisiejszym rozpoczęła się w  sądiaie woj­

skowym na Montelupich rozpisana na trzy dni 
rozprawa przeciwko kapitanowi Józefowi Kolma- 

, nowi i kapitanowi Stefanowi Herzogowi, iofi.ee- 
| roni gospodarczym 5 pułku artyleT,jI ciężkiej w 
; Krakowi?, o których aresztowaniu donosiliśmy 
i przód kilku miesiącami. A kt oskarżenia « m u e a  
i kapitanowi Kofmanowi cały szereg mamipulacyj, 

Itopełmionych w słu-żbio, które ak t askaa-żuma 
kwalifikuje, jako zbrodnię nadużycia władzy urzę­
dowej, izbrodriię oszustwa, zbrodmię gwalt-u publi­
cznego i  wykroczenia dyscyplinarnego. Ka.piltar.o- 
wi Herzogowi zarzuca akt oskarżonina zbro-łnię 
nadżycia władzy urzędowej i wykroczenia, dyscy­
plinarnego.

Do rozprawy powołano około 30 świadków. Roz 
prawie przewodniczy ppłk. d r KaopoJ, broni kap. 
Kol mana adwokat dr Heli, kap. Herzoga adiw. dr

INGRES KSIĘCIA METROPOLITY SAPIEHY j Z. Kwieciński, 
ilo katodiry mi Wawelu odbędzie sio w niedzielę,) N;a dzisiejszej irozpua-wie oskarżony kapitan Kol- 
17 bm. IV akcie tym wezmą udiział wszystkie or- man do winy się nie poczuwa, jedynie tylko przy- 
gaiuiizacje krakowskie ze sztandara-mi. I zaraje się do pobicia dostawcy wojskowe™, Mon-

REKURS B. KRAKOWSKIEJ RADY MIEJ­
SKIEJ. Najwyższy Trybunał administracyjny w 
Warszawie rozpatrzy jeszcze w ciągu s-tycrzr.ii br 
retkurs b. Ra.ly miejskiej w Krakowie, wniesiony 
po rozwiązaini-u jej w locie 1924 roku. Referentom 
j-esf. sęd'zża Nalwyrższego Trybunału, d'.r Dunikow­
ski. Od decyzji Trybunału będ'zi.e zależeć, czy da­
wna 4<ada miiejsk,". zostanie reaklywioiwaną, cay te/, 
nadal będzie sprawował władzę w Krakowie korni 
sarz rządu.

RESTAURACJA WIEŻY RATUSZOWEJ. We
wtorek zaczęto zwozić na Rynek materjał na ru ­
sztowania wieży ratuszowej, celem jej neo-ta-ur-i- 
c-ji.

SKRÓCENIE WAKACYJ SZKOLNYCH. Z War
szawy donoszą: Mkirsetret-wo oświaty opracowało 
projekt nowego kalendargi, szkolnego. W zamian 
za to będą dłuższe ferjo Zielonych Świąt- w c-zasie 
których będą- przedsiębrane wycieczki szkolne.
Redukcja okazała się konieczną, ze względu na po­
trzebę bardziej równomiernego rozłożenia prac 
szkolnych.

UROCZYSTOŚĆ OPŁATKA ZJEDNOCZE­
NIA MIESZCZAŃSKIEGO odbyła się w sobotę 
0 godz. 7 wieczór w  lokalu Zjednoczenia- przy 
uJ. św. M arka. W  uroczystości wzięli udział: 
ks. arcybiskup Sapieha, kom isarz rządu Ostrów 
sfci i przedstawiciel© władz, posłowie St. Ry- 
ma.r, T abaczyński, Małłosz, Mianotvski, dyr. d r 
M ikulski, dr L ang, plezos Kos-obudzki, Anezyc,
Król, profesorowie un iw ersy tetu  K onopczyński,
Surzycki, F olkierski i i.

Przem aw iali: prezes Zjednoczenia W olny,
pr-of. Kym ar, p. K arol H ubert Rostw orow ski i i.
Uroczystość urozm aicona koncertom , zakoń­
czyła się łańc-ami. ,

NOWY ROZKŁAD LOTÓW. Wrprowadizono obe­
cnie nowy ro*klad. lotu na liniach ipoiwietrzuycb 
Towarzystwa „Aerolot". Samolot}7, kuraaijąco 
z "Warszawy d-o Gdańs&a-, odlatywać będą o godzi­
nie 10, a  przyialywmć o  13, tylko w poniedziałki, 
środy i piątki, z  -Gdańska do Warszawy odlot o 10; 
przylot o 13, tylko we wtorki, czwartki i  soboty, 
z Warszawy do Lwowa odlot o 9, pr-zjdot o 12; 
z Wtairazawy do Krakowa odlot o 8.45, przylot 
o 11.15, z Wiednia do Iutakowa odlot o 12.30, 
pTzylot o 15, z Wiednia do Krakowa odlot o 10 .30, 
przylot o 13.30. Na odcinku Lwów—Kraków ko­
munikacja wstrzymam, jest aż do odwołania.

ECHA AFERY BANKOWEJ W KRAKOWIE.
Jak  wiadomo, Izba radna krakowskiego sądu okr. 
karnego uchwaliła na sesji, odbytej w ubiegłą so­
botę. zatrzymać w areszcie śledczym b. dyrektora 
Polskiego Banku -Przemysłowego, Tadeusza Filip-

TEATRY-KINA-KONOERTY
Dnia 7 stycznia

U L  l J S A l K T i m
Tealf misjski 

n. Slwackiejj
Poczet, o g. 
7’3D wieczór

O peretka 
,NOWOŚCI11 
Italska 12.
Poczg le i o cod i. 

TMS wioczór.

ZRZESZEŃ IE 
A R T Y S T Ó W

t e a t r u  
B  B
A  A
G  G

A  A  
T

*  E  E  
L  L.

A  A

W e c z w a r te k  7 s ty c z n ia  o  g o d z . 7-30 w .

K T O  B  Ą D Ź
W© c z w a r te k  7 s ty c z n ia  o g. 7 '4  > w ie c z ó r

T y lk o  d l a  d o r o s ł y c h
P.ewja w 20 obrazach

We czw artek 7 stycznia o godzinie 8-ej wieczór

m z m  m  w m t m e h
farsa w 3 aktach

W sobotę 9-go i w  n*edzielę 10-go stycznia b. r  

TY L K O  2 W Y ST Ę PY  
W A R S Z A W S K IE J O P E iiE T K f „NCW OŚCI*,

-  Z I.U C Y N Ą  M ESSA I,

)»>
itarowiiina 21
Początek przed, 
w dr.io powsz. 
o g. 5, 7 i 9-10 
« niedz. o <r. 3, 
5-lcj 7 i 910.

„REDUTA"
Lubicz 15.

Początek przed, 
codz. o godz. 5 
7 1 9-tej wieczór 
w niedz, o g. 3,

POLSKA „HRABINA P A R Y Ż A 1*

m 4 P i m
m $ m ^ Y

W ielka sensacja erotyczna w 12 akiach  reżyBerji 
W iktora B ie g a ń s k ie g o .  W  ro la d i głównych 
H a l in a  Ł a b ę d z l ta ,  n a ipięk ni ej sza W arszaw ian­
ka i J n i j a n  S y ra , polski Gajdarow. Niebywały 
p r2epych i w-ysława: Przeszło 40 toalet firmy 
B. Herse. Nadzwyczaj em ocjonująca treść

W :
,

i

N A JW IĘ K S Z Y  SZ L A G IE R  SEZONU

P Z iiC §
c o w & o j
n a jy /sp in id jz y  amerykański film  sensacyjny 
w 7 atttcch. W ro li g łównej: keól kowbojów, 
s łynny  snurtsm an: H00T GIBSON o m  
najp iękniejsza Am erykanka: LAURA LA
PLA ^ i l . bad pro:ram : znakom ita komedja

I
I

I
S

SŁYNNA PO W IE ŚĆ  C L A U D E  F A R K Ż R E ’A

MARKIZA m
w wspaniałym  wyslawn> m filmie francuskim  p . t

BITWA
W  rolach głów nych: SE SSU E  HAYA KA W A  
I TSU R U  A O IU  oraz G IN A  PA L E R M K

„WARSZAWA" P oczątek  seansów  o godz. 
5-Iej, 7-mej i 9 -tej w iecz.

derora. Oskarżony kapitan Herzog uie poczuwa się 
wogólo do żadnej winy.

Po przesłuchaniu obu oskarżonych.^ przowodni- 
ezący odroczył rozprawę do dnia jutrzejszego. 
Obuj oskarżeni o d ^ w im la ją  z wolnej stopy.

O ZABICIE MĘŻA.
W arszaw a, G stycznia.

W ielką sensację budzi w mieście proces, 
k tó ry  rozpoczął się wczoraj w sądzie okręgo­
wym. Na- law ie oskarżonych zasiada Jadw iga 
Jag iełłow a, la t 28, odpow iadająca z wolnej 
stopy. Jag icllow a oskarżona jest, że 24 lutego 
1925 r. w ystrzałem  z rewolweru z.abila w kon- 
systorzu praw osław nym  swojego męża Mieczy, 
sla wa.

O skarżona, z dom u K ruszyńska, poślubiła 
swojego męża w r. 1921 i już  w parę  tygodni 
po ślubie usiłow ała się o truć z p-owodu choroby 
męża. Mimo to stosunki m ałżeńskie u Jag ie ł­
łów u k ład a ły  się potem  pom yślnie, dopóki Mie­
czysław  Jagiełło  nie zwrócił sic. do_ m ajętnej 
wdowy, Ma-rji Draw dziko wej, liczącej przeszło 
40 la t. Mieczysław J- zaproponow ał żoa.e roz­
wód, n a  k tó ry  t n i  5 raz u się zgodziła, porom 
jednak  decyzję sw oją cofnęła.

Aby mimo to o trzym ać rozwód, MieczyMaw 
Jagiełło  przeszedł na prawosławie i od konsy- 
sto rza  praw osław nego zażądał r o z w 'o d n _  ze swo­
ją  żoną, zarzucając jej w iarokunstw o i niemo­
ralne prow adzenie się. R ó w n o c z e ś n i e  wyprowm- 
dzit się od żony i zostaw ił .id T>ez środków do 
życia.

W  trakcie  procesu rozwodowego w konsys.o- 
rzu praw osław nym , gdy Jadw igą JagacHowa 
przez uchylone drzw i usłyszała, ja k  tw .erdzi, 
kłam liwe na  jej niekorzyść zeznania bratow ej 
męża, zdenerw ow ana zaczęła szlochać, a  gdy z 
kancelarii prawosławnej w yszedł jej mąż, s trze­
liła do niego z rewolweru, raniąc go śm iertel­
nie w  brnich. W  trzy  dni petem  um arł z po­
w odu tego strza łu  M ieczysław Jagiełło-

Oskarżona, na  pytanie przewodniczącego o  
świadczą, że nie przyznaje się do w iny. Działa 
la pod wpływem  zdenerw ow ania. Streelila, nie 
mierząc d.o nikogo. Ja k o  św iadek zeznawał 
brat zam ontow anego M ieczysława, w ystaw iając
mu chlubne świadectwo.

K rew ni zabitego, przesłuchani jako  świadko 
w ;e , zeznawali, że kochał on swoją żonę i był 
o n ią  zazdrosny. Inni św iadkowie zeznali na 
niekorzyść zabitego,, że doprow adził on ją  do

2 SEStSE 1 SE5ME
1 0  M T § i  i  mmmimim

\i\mm ouszy dziewczęcej

Erotyczny d r a m a t  w sp ó łc z e sn y  
w o d tu g  p o w leS c i 

J U L J U S Z A  G E R M A N A

W ro 'ach  gl<Swnycli:
J .  S m o s a r s k a ,  M o d z e le w sk a , S iu b lc k a , W ę g r z y n ,  
F r e n k lo w ie  (oiciec i syn), B ry d z lr isk l, G rn b o w s k l,  
F r i t s c h e ,  K o to r h lń s k l ,  W in k le r ,  G a w lik o w s k i,  N o s­
k o w s k i ,  F e r l n e r  i inni. — W spółudział biori): I pułk szwo- 
Icł.erów i m arynarki wojennej- Brzęcz dzieje się w  Gdyni, 
W arszawie, na uiicack Lwowa i na Kresach Wschodnich*

Poazątek seansów o godz. 
4 -3 0 , 6 '30 i 8*30 wieczór W A N D A '1

W IE L K I R O M A N S  FiL M O W Y " F R A N C U S K I

DZIECKO 
PARYSKIEGO BRUKU

Oramat sensacyjny I Irym kiatey z n ijin  
i pa!a:ćw Paryża. —  2 ser.e —  12 stW w  r<-~ 
żem. —  W rolach jlównych: S. BI AMCHiTTI, 
Ł  LIOMOHtT, J. AtiCcL'1 i wielu innych

PROGRAM DWUGODZINNY TB»

rFfU 4wim.NT
• UCIECHA-
Począt. j>rzedsf- 
o godz- 3* ^
■w niertz. o 3.

„SZTUKI"
ów. Ja n a  4

Począł- przedsl. 
cociz. O g. 5-tej 
xv nie&z. o g- 8

Sensacyjne J r i j r i l tT o  „PARAtóOUNTA1

C ESH M O0S
Film nad tlim y penjalnej r s i r s i r j i  E .n t is z o  
w 8 aktach —  z PO U  NEGRI, U0D LA 
R0C0QU8 i ADOLFEM NENJ0U. K tb is ta , ktćrs 
zm ieniała ko d itn it iw  Jak ręU w lczk l. Tra- 
giezaa mlło46- Pahsr rozkeszy i Im ierc l. A la 
raręonna. OlSniewaJijca przepycham bogac- 

0  twa wystawa. Spatja lna la s f r s t j s  muzyczna-

śledczy na.d dyrelitorom Filippim.
W dniu dziBiejsizym mają nastąpić, w  z 

z tą  spiawą, przesłuchania, dwrektora lian,ku Go- 
spodanstwia Krajowego w Kaitowścach, oraiz dele­
gata miiuis-tersitwa s-kuirbu. .

Obrony p. Filippiego podjął się aąwiokait dr Bog-

•waą,aku! ®zęsto, że w spraw y te im isiaki w glądnąć R ada
minist-rtów.

Po północy sąd  w ydał w yrok, na m ocy k tó ­
rego Jad w ig a  Jag ie łło  sk azan a  zo sta ła  na  rok 
w ięzienia z  pozbawieniem  praw .

Z TEATRU IMIENIA JUL. SŁOWACKIEGO.
Da/duj przedstawienie popularne po cenach do p o ­
łowy zciiż-onych, -na -którem jeszcze raz pojawi się 
wzniosły moiralłtct staro-a,ngielski „Ktohądź" w ia- 
scmnzacji R. Onlyńskiego z p. BrydzuWkim w roli 
tyituiłoiwej. W sobotę wchodzi na afisz niegrana 
jeszoze na scenach polskich komedja francu ka 
Edmunda Guiraiud „Kobieta..." („Hue femme"). 
Rolę glów-ną kreiuje p. Beclnaraewska.

„KRZYK ZA DZIECKIEM" w „BAGATELI". 
Dzisiaj, 7 bm., sukcesowa farsa „Krzyk za  dziec­
kiem", która, dzięki swojemu zawrotnemu humo­
rowi, stale bawi publiczność. — W przygotowańu
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wielka, efektowna pantomina rn.uaycz.Tia .Dziew­
czyna z zapałkami'1 z muzyką, i w  układzie kapel­
mistrza )). Ji.ljusza Szreiera.

„ORLO\V“ Z MESS Al KĄ W „BAGATELI". 
Przez dwa dni tylko, :i to w sobotę, 9 I w niedzif 
ię, 10 ta n Ł ro św t będzie w krakowskiej „Bagate­
li" znakomity zespół warszawskich „Nowości" 
z królową operetki polskiej, Lucyną Messa] na cze­
le. Znakomita, diwa operetkowa odtworzv główną 
colę niewieścią w najsłynniejsze] obecnie- oneret- 
ce „Orli-w". Partnerami jej będą pp*: Sendee.ki. 
Bodo, Milewska, Winiaszkiewioz, D ow m w f Reży- 
seruje p. Winlaszikicwicz.

OPERA KATOWICKA W KRAKOWIE. Dla 
wwjyśtkiclj zwolenników muzyki mila niespodzian­
ką będzie gościna opery katowickiej, k tóra  ma 
już ustaloną sławę. Opera przybywa w całym 
skł ‘dz-e: cbór, balet-, orkiestra na czete z uluDień- 

cm Krakowa kap cl mistrzem Górzyńskim, ra.zern 
120 osób. Z wybitnych sił wystąpią pp.. Wermiń- 
ska, Zamorska, Drabik. Bedlewiez, Dolrń-cik.i, Ma­
zanek, Romanowski. W sobotę w .nowej insceniza­
cji Bolesława Raczyńskiego „Cyganerja“, w nie­
dzielę [>o południu „Halka", ■wieczorem ,,Carmen", 
w p»n'edziałek ..Maze.pa". Bilety wcześniej do na 
bycia w handlu 71. RiiilmUkierro.

' WIECZÓR MUZYKI I POEZJI PO LSK IEJ. Dzi 
staj wiczorem o godzinie 8 w sali Sokoła grać 
będzłb nestor piaoBlów polskich, Aleksander Mi­
chałowski. NTa. program jego koncertu złożą sir 
twory Cłiopina. Część deklamacyjiną (Irena. R.u 
Izczycówna) wypełni następujący program: poezi 
Mickiewicza, Słowackiego, Krasińskiego, Ujejskie­
go, Konm-nirkłej. Bydła, a z żyjących Kasprowi­
cza, Lochania i Waśkow/kiogo. Bilety wcześniej 
nabywać, można w księgarni S, A. Krzyża/oowskia 
go, a wieozorem od godziny 7 przy .kasie Ir one w 
towej Sokola.

REPERTU A RY :
TEA TR IM. SŁOW ACKIEGO

P iątek , 8 b. m.: „Tajfun". i
Sobota. 9 ł). m.: ..Kobieta...".
Niedziela, 10 b. m., ;>o po-Iudmu: „Betlejom pol­

skie"; wieczorem: „K obieta...".

l tn e tftteK  pn kina®  KraKoteJMdi
(Kino Nowości —  »W am piry W arszaw y*. —  
Kino Sztuka —  ^Cesarzowa*. —  Kino R eduta 

Dzfki kowboy«).
F ilm y krajow e sypią się jeden za drugim . Po 

iTwonce« m am y »Wampi.ry \Varszawy« w in- 
seen.zaoji i reżysera  B iegańskiego. Pocieszają­
cym  objawom jest liczna frekw encja publiczno­
ści dla krajow ej produkcji filmowej i zaintere­
sow aniu się nią. » W am piry « przykuw ają  uw a­
gę widza zręczną fabułą ' d ram atyczną i dobrą 
g rą  a jly stów . W yrab ia ją  się w  naszym  filmie 
coraz nowe nazw iska ak torów  —  w  »Wamni- 
rach« m am y już naprzykład  »polsłdego Gajda- 
ro w a« w osobie Sym a, panie Balcerkiewicz i 
Łabęcka m ają już swoich wielbicieli wśród by ­
w alców kina... Dużo m orza, dobrze w yzyska­
ne m otyw y m iejskie i pejzażowe (rzecz się 
dzieje w W arszaw ie i pod Krakow em ) uzupeł 
51*ją- .całość filmu, k tó ry  na w czorajszej »pre- 
mjerze* zebrał same »kompiety« widzów, n a ­
w et natłok...

»Cesarzowa« z Połą N egri w  roli ty tu łow ej 
przedstaw ia, -—  j a k b y  w yglądała  rew olucja w 
Rosji, gdyby K atarzy n a  ż^m  w wieku 20-tym 
1 gdyby nie było —  bolszewików D la ładnej 
kobiety (a Rola Negri jest ładna), k tó ra  umie 
grzcszvć, w szystkoby się załatw iło pomyślnie 
i oficerowie rew olucyjni — byliny łaskawi, 
zw łaszcza gdyby pom ógł tem u solidnym  prze­
kazem  na dolary , jaki w ielki bank am erykań­
ski. W ystaw a i inscenizacja Para moim ta jest 
m spariąia , również w spaniałym  m ężezyną, 
zgoła nie lalkow atej urody, je s t Rod La 
Rocque, sceny erotyczne pouane są  wyraziście, 
choć bardzo dyskretn ie , k ilka  m om entów obra- 

ycb pięknie zrobionycli, dużo hum oru —  
a” ść^ trzym a uw agę widza.

»Dziki kowboy* to  ten  sym patyczny  typ 
ć-relnego sportow ca w  filmie am erykańskim , 
k tó ry  m a olbrzymią, sym patję galerji n ietylko 
za oceanem , ale i nad W isłą. T akiego zapału 
'widzów, w yrażającego oklaskam i i okrzykam i 
sym patję j solidaryzow anie się z aktorem , jak  
podczas sceny w yścigów  w s-kowboju* —  próż- 

szmkać w tea trze , m ożna ją  znaleźć chyba 
... m eczu« pilkomożnyin. Podziw iać też trze- 

z  ■ - ś- reżyserji am erykańskiego filmu,
Ja wą g ra  ona na psychologji w idza i jak  zna 

cłm^ Ŝ C t Ś '  &rCKlk i jej przytem  są proste, 
ta l- ,C ™ 1>0nui :lce pom ysłow ością —  i dla tego 
niot1-u bczyć może zawsze na powodzenie 
sk ’"h i° W .®tan acb Zjednoczonych am erykań- 
- ecz i w każdym  z przyszłych *stanów«
-■  W -  M .

1 snu nBcssnolisMffl niemlecklcłi w  PiHSfta W s c M n ic li
^ ^ j j lzacU PIanu.ią now e zam achy sta- 

B erłin 7 T* rOZrach™  ™  « e  bezrobocia.
s-Welt am  Mon ta  Sk,rUjuie lewicowy
w kołach praw icow ych w ś c h o f f i fiOt0waniacŁl 
jam ach u stauu . T ajna  organizacja J R 2 ? 1 do 

dn-ictwem^oficera sztabu generalnego wm A u° ' 
12? „rozw 'i aą żyw ą działalność celem utworze, 
nfca fabryki bruni 5 amunicji.

edług alt ant M ontagc kola rządowe są 
ym spisku poinformowane. Pism o zapowia- 

a publikacje d a t 1 dokum entów .
(Telegram  własny „Nowej Reformy").

*  Ber-

• J W p m k h g ,  m i n i a I S , ,1

Si Z  S! *"*» ** »y  fi ■ozrnccy bezrobocia przez

SSZ?* 1 w —

spcdarcze w Prusach Wschodnich staje się co­
raz bardziej katastrofalne. Liczba bezrobotnych 
w całej prow incji przekracza 49.000 osób. W 
samym Królewcu jest przeszło 10.900 beziobot
nycb. Przem ysł żelazny wobec b raku  zamó­
wień coraz bardziej powiększa liczbę bezrobot- 
uyeb. W przemyśle i i.andlu drzew nym  zastój 
j r-t k o m p h tn y . Żadna firma nie kupuje drzewa, 
gdyż nie posiada gotów ki na  zapłacenie tow a­
rów.

W skutek wojny celnej z Polską zmniejszył 
się do minimum w yw óz towarów do Polski,
również wywóz n a  Litw ę ogromnie się zmniej­
szył wobec podw yższenia litewskiej ta ry fy  cel­
nej.

.u ii rok 11 
?: m oich 
• r wnic- 

: znyc!) 
.,/iewa- 

rer& cyjną
przez nią organizacje

Z  k ra iu  i 7.e ś w ia ta
O AKADEMJĘ LITERA CK/ 1 W POLSCE. Do­

noszą z Warszawy: Zarząd Polskiego Klubu lite­
rackiego na wezcasjszf-m posiedzeniu zajmował się 
w dalszym ciSru sprawą zrealizowania projektu 
Żeromskiego, dotyczącego Akadcmji literackiej 
polskiej. Wyłoniona została komisja w osobach p. 
Kadon-Bąm Yowskiego, K rzy woszewskiego, Lcupen- 
towńciza, Makuszyńslciego, Siaroszew&kiego i Stalą 
fa.

ODZNACZENIE GEN. StKURSKlEGO. Z War­
szawy donoszą: W dniu 6 bm. rombłM pełnomoc­
ny i poseł nadzwyczajny Bumuiujl, A-loksandor Ja- 
kovacy, w towano-ystwie attache wojskowego n>a- 
jOra Sicolaesco, wu-ęczył generałowi dywizji, gen 
Wł. Sikomiki&mn, w jego »ios<dcan!u prywatuem 
wielką wstęgę oriłem Gwia-zdy R.umufwfcS.

POMOC DLA POWODZIAN. W dniu 30 grudniu 
w gmachu ministerstwa rolnictwa i dóbr państwo 
wyeh odbyło się posiedzenie powołanego do życiu 
w locie 1925 roku komitetu powodziowego pod 
przewodnictwem podsekretarza stanu, p. Baczyń 
skiego przy udziale przedstawicieli mimsteirstw za- 
interosowa.nych, a  mianowicie: ministerstwa skar 
bu, spraw wewnętrznych, pracy i opieki społecz­
nej, robót publicznycli, oraz naczolnego dyrektora 
państwowego Banku rolnego p. W. Staniszewskie­
go. Komitet obradował nad claUzemi środkami, 
maja-cemi na celu złagodzenie skutków klęsk ży­
wiołowych, któ,-cmi w ubiegłym roku została do­
tknięta ludność rolnicza niektórych okolic Rzeczy 
pospolitej. Komitet uznał korniec.zność pomocy 
państwowej dla poszkodowanych w postaci: 1) kre 
dytu na wyżywienie inwentarza, a w .szczególności 
na zakup otrąb rv tych miejscowościach, gdzie 
deszcze i powódź obniżyły wartość pokarmową 
sianą; 3) pomocy w dożywieniu ludności, względ­
nie zorganizowania robót publicznych, zwłaszcza 
przy naprawie d.tóg, celem dostarczenia zarobku 
ludności, dohiuiięiej zupełnym brakiem zasobów 
żywności, które powódź zniszczyła. Jednocześnie- 
komitet uznał pcirzcbę dalszego dostarczenia lud­
ności soli bydlęcej na ulgowych warunkach, jako 
też budulcu z lasów państwowych po zniżonej cc 
nie na rozptaty. d

ILE WYDANO PASZPORTÓW? Z Wairszawy 
donoszą: Wydział paszportowy bomisaTjaitu rządu 
wydoi w miesiącu grudniu 1.028 paszportów za­
granicznych, z tego po 1.500 złotych dwa, po 500 
złotych 30, przemysłowych po 25 złotych 134, po 
20 złotych ulgowych 124, bezpłatnych emigracyj­
nych 547 sztuk.

ZE STATYSTYKI LOTNICZEJ. W grudniu s-a- 
moolty Polskiej Linji Lotniczej przebyły Ogólam 
35.574 kim., jjrzt-wożąe w 131 podoróżach 207 pa 
s':żerów, 2.358 kg. towarów .i (13 k-iloj-ramów poez
ty-

SĄD HONOROWY OFICERÓW. Rozkazom z ro­
ku 192G minister Żeligowski zatwierdził isiklaa są­
du honorowego oficerów młodszych ministerstwa 
spraw wojskowych. Wes&li do mego: kapitan Wi­
told Robowsid, kapitan Ireneusz Kobiclski, kapi­
tan SŁarjan Klaczyfuki, porucznik Stamfelaw Chmie 
lowski, rotmistrz A ufeandor Galaohc.in, kapitan 
Leon Sioukowski, kapitan lleuryk Idiziltowski.

NOWE ODZNAKI DLA PODOFICERÓW. W nu 
merze 126 Dziennika listew  ogłoszono rO'Z]X>izą 
dzenie rrrozydenta /Rzecżypo>sjx»Mtej o nowych od 
znakach ała pocioficorów. IV miejsce czerwonych 
taśm dfa odznaki stopnia wprowadzone -zostają na 
naramiennikach i czapkach białe galony motało 
we, obramowane barwą karmazynową. Szerokość 
galonu lącz-niie z obramowaniem wynosi na na,ra 
miennikjch JO mm., na czapkach 5 mm. Stopum 
oznaczone będą -w następujący' sposób: stairszv
szeregowiec 1 galou poprzeczny, kapral 2 galony, 
plutonowy 3 galony, sierżant galon wzdłuż brzn 
gów, z wyjątkiem dolnego brzegu naramiennika 
starszy sierżant, tak, jak sierżant 1 galon przez 
środek naramiennika od gusika do dolnego brzegu 
chorąży gnlon, jak u sterżauta. ponadto gwiazdka 
z białego metalu pośrodku. Ponadto .ustanowiome 
zostały specjalne temblaki, które noszone będą na 
szablach lub bagnetach. Podoficerowie zawodow/ 
otrzymają, nn leacyeli rękawach kurtek i płaszczów 
szewiot)y z białego galonu metalowego 1 K etm 
szerokości za każde przesłużone 3 lata.

W PR U CESIE PRZECIW TADEUSZOWI DŁU­
GOSZOWSKIEMU, oskarżonemn pracz posła Wito­
sa o zniesławienie i oszczerstwo, zapadł w war­
szawskim sądzie okręgowym wyrok, skazując-y 
Długoszowskiego na jeden miesiąc wiezienia.

ROZPRAWA SĄDOWA PRZECIW BAR. BIR- 
P1NGOW1. W warszawskim sądzie okręgo,w'ym uh- 
bawem rozpatrywana będzie głośna, sprawa baro­
na Bispinga, skazanego w 1912 roku na 12 ła t cięż 
kiego więzienia ssa zabójstwo ks. Druckiego-Lu- 
beckiego w les-i-e pod Toicsincm. Termin sprawy 
wyznaczony został na daieu 3 lutego b. r. Jako 
obrońca Bispinga wyznaczony jest na raziło z urzę­
du adwokat Bit.ner.

n a p a d  RABUNKOWY. Na drodze w Dcbelów- 
Dolina na jadącego do Bolechowa nauc-zy-

°J "  -''jdyslawa Morowieza, w towarzystwie któ- 
i w 2nte?rlTWal s ’̂  leśll,';Gzy Stanisław ModrzacJd 
łów z r L . r o "  Uurowiez, napadło trzech bandy- 
wać torchl-o l 64’3.111*. w rękacli i usiłowaik zraho-
się suma l ó . O O ^ ^ d f ''k r  ™
wicz wiózł, jako
nąiadm ęoi stawuaJi opór, p , z to * bandyci ron >o 
częli ogicii z rewoiworow, oJdakrc k ilk a i-W e 
strzałów, od których Jlodrzccki F u r W S ' ^  
sli ciężkie rany. Napadnięci ostrzeliwali się wo­
bec czego bandyci, niczego nie zrabowawszy,'u-ue 
kii Zdaje su'ę, że jeden ze sprawców został też ara 
niony, na co wiska.zują ślady knri.

NAPAD WILKÓW. Kilka -dni ternu w nocy sta­
do will;ów, składające się z 6 sztuk, dokonało 
napadu we wsi Szubków pod Równem. Około <ro- 
dziny j 0 wie „zorem, guy w całej wsi jeszcze ł  ły

mo krzyku i szczekania psów, porwały dwa bwa- 
ny, oraz jednego wiej-rzka.

PO ZGONIE KRÓLOWEJ MAŁGORZATY. —
Zmarła ])rzcd kilku dniami matka obecnego krUu 
włoskiego, Małgorzata, pochodziła z domu sa­
baudzkiego i była córką księcia Gonuy, b rata  Wi­
ktora Emanuela II., twórcy zjednoczonych Wioch

Włosi kochali królową Małgorzatę i  otaczali ją 
powszechnym szacunkiem. Miała 74 lata.

Wyszła za mąż w młodym jaszcze bardzo wie­
ku za swego ciotecznego brata, ks. U' berto, na­
stępcę tronu włoskiego, z którymi, po śmierci Wi­
ktora Emanuela II., wstąpiła na tron włoski w r  >- 
ku 1878. Matka królowej była Niemką z domu 
Wkttinów saskich, stąd też królowa biegle mówiła 
l>o niemiecku. Fo zgonie Umborta, .zamordowane­
go w Monzy w roku 19i/0, nwtą[)ił na tron włoski 
dizisiaj jianujący Wjktor Einonudl II. Od tego cza­
su Jadlowa Małgorzata przestała odgrywać ? d!ę 
polityczną, zajmowała się tylko ulubioną muzyką, 
[irzyczem fawoiytem jej i przyjacielem osobistymi 
był do końca Puccini. Ostatni raz królowa pob ież­
nie wystąpiła w ledo ubiegłego roku na ślubie 
swej wnuczki ks. M.ufałdy z ks. Filipem Heskim.

Z powodu zgoinu królowej matki, w cały oh Wło­
szech odwołano 4 bm. przedstawienia we wszyst­
kich teatracii ,oraz wszc-lkie widowiska i zabawy

Z Rzymu donoszą z Bordighery, gdzie zmarła 
królowa Małgorzata:

Zwłoki królowej matki zostaną przewiezione do 
Rzymu i pochowran^* w Pantcomie. Y łoswa para 
królewska i Mussouni odjoohaJi z powrotem do 
Rzymu.

Z R z y m u  donoszą:
Fog-rzeb królowej matki odbędzsio eŃ w R /-ym1 

dmia 11 lim. Zarządzoną, została żałoba lSG-duiC 
wa, licząc od 4 siyrcznia.
PAMIĘTNIKI OI SzANSKtEGO. Berliński „Acht- 

IJhr-BkiU" zaczyna drak paJfŁęcś.^ów Teofila 01- 
szańskiego pod tytułem: „Jak  zamierzałem zamor­
dować prczylenta ÓYojciochowskiego"?

TRZĘSIENIE ZIEMi W N I E M C Z E C H . Z  Frank­
furtu nad Menem donoszą., że w zachodnich Niem­
czech dało się odczuć dość silne trzęsienie ziemi. 
\\r połil iżu Kolomji aa,waliło się kilka domów.

j § p © r iMs
SUKCESY POLSKICH NARCIARZY 

NA ZAWODACH W SZMEKSłE.
W  czasie zawrodów narci;w&lcich, które miały 

miejsce w dniu wczorajszym w Szmcksie, Polacy 
odnieśli niezwykłe sukcesy. Wyniki SJł następują­
ce: I • k l a s a .  Bieg długości 15.2 km.: 1 . Slue- 
ckembrunn (Zakopane) 1 godz. 27 minut. 2 . Aladar 
Them (Związek Karpacki) 1 godz. 28 min. 06 sok., 
3. Rozmus (Zakopane) 1 grodz. 29 min. 25 sok. — 
II. k l a s a .  1. Kuraez (Zakopane) 1 godz. 29 m. 
25 sci;., 2. Koczulka (Zakoiranc) 1 godz. 31 miu. 
25 sek., 3. Rzansky (Bańska Bystry ca) 1 godz. 39 
min. 57 sok. I

S e n i o r z y .  1. Schiele (Zakopane) 1 godz. 29 
min. 24 sek., 2. Zamoyski (Zakopane) 1 godz. 29 
min. 34 sek.

B i e g  p a ń :  3 km.: I. LoŁeozkowa. Janina 
(Zakopane)-14 min. 34 sek., 2. Jolesch (Wiedeń) 
18 min. 33 se.k., 3. Sodlnicka (Opawski Związek 
narciaraki). W biegu brało ogółem udział 38 nar­
ciarzy, z ezogo 30 panów i 8 pań. Po zawodach 
narciarskich odbyły się matche hockeyowe, w któ­
rych Opawiski Związek łyżwiareki pobił Spartę 
praską 3:0, oraz Poetzleinsdorfer S. K. pobił Bu- 
lypes-zbeiDki Klub łyżwia.rzy 1 :0.

Propogandii planu Stonóg Zleanoczonycti Europy
m teren!? flmenjStf
(Telegram własny „Nowej Reformy").

Nowy Jork, 7 stycznia. W e środę odbyło się 
w Nowym  Jo rk u  k onsty tuu jące  jposiedzenię 
am erykańskiego  kom itetu  pom ocy dla unji 
Stanów Zjednoczonych Europy, pod przewo­
dnictwem  profesora  D uggana, k ierow nika mię- 

zynarodowogro in s ty tu tu  wychow aw czego. —
Coudenhoye K alerghi w ygłosił refera t, w k tó ­
rym  stw ierdził, że jak  w  swoim czasie E uro­
pejczycy przyczynili się do oswobodzenia i zje­
dnoczenia S tanów  Zjednoczonych, tak obec­
nie Amerykanie powinni dopomóc Europie w 
akcji o zjednoczenie. Dla A m eryki nie może 
być rzeczą obojętną czy E uropa postąpi na 
drodze uspokojenia 1 zjednoczenia, ezy też bę­
dzie narażona na  dalsze niebezpieczeństw a‘w W iedniu, 
wojenne. N astępnie przem aw iał przew odniczą- :

cy  paneuropejskiego zjednoczenia handlow ego, 
d r Owen, k tó ry  stw ierdził, że gdyby idea S ta ­
nów  Zjednoczonych Europy istn iała  w  roku 
19.14, nie przyszloby do woiny światowej —  
A m eryka nie chce m ieszać się do spraw  E uro­
py, jednak  je s t gotow ą ram ię w7 ram ię z unją 
Stanów Zjednoczonych Europy pracować nad 
pacyfika^ra i zjednoczeniem Europy.

Należy zazna-czyć, - że do am erykańskiego 
kom itetu  pomocy unji S tanów  Zjednoczonych 
E uropy należy szereg najw ybitn iejszych  oso­
bistości ze św iata politycznego, finansow ego, 
gospodarczego całego św iata. P ie rw -- ■ ’ 
gres un ji w yznaczono na  październik .

p r f l i i  r s w s l t y  p  N e i t s g k H
P sry ż , 7 stycznia  (AW). »Fetit Parisien* do­

nosi o wybucha nowych niepokojów w Jtteksy 
ku w miejscowości Aguas Calientes. 80 uzbrojo­
nych rewolucjonistów napadło na garnizon i za- 
b'lo kilku oficerów i żołnierzy. W  walce rewo­
lucjoniści pozostawili na  m iejscu 16 trupów , 
poczem  zostali osaczeni i osadzeni w7 więzieniu.

Zam iarem  ich było uwolnić przebyw ającego w 
więzieniu garnizonow ym  byłego gubernatora.

A resztow anych rew olucjonistów  część roz 
strzelano  natychm iast. Ruch ten ma podobno 
welu zwolenników w kra ju , oraz wybuchł z ini- 
cąa tyw y  i pod vrplywem przyw ódcy rew oluej5 
1 r. 1923, H uerty, baw iącego obecnie zagranicą

HER!

OLBRZYMA ILOŚĆ BEZROBOTNYCH • ■ , - ■  *
J tro le r tie c , 7 styczn ia  (PAT). PoD żei 1 ”--, 9wia'Hf’ opadły  wilki na podwórze b. poruczm.

6 osadnika wojskowego, p. Piotras>zowsikiego i ml
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stylu i z ta l  m t e ł  s n M s tm łsa
g jsrsu tsn tie

W ładze bezpieczeństw a w całe j Polsce roze­
słały  listy  gończe za rafinow anym  oszustem - 
iiocstaplcrem  Gezą Hollo, wyzn. mojżeszowego, 
k ió iy  z W ęgier przybył do Lw ow a i tu , zało­
żywszy biuro s-Infonnationale Donau-Lloyd«, z 
wielkim tupetem  począł uw ijać się w sferach 
finansow ych, przedstaw iając się, jako dyrek io r 
zagrańicznego koncernu bankow ego, k tó ry  ma 
zam iar ubiec większ,, pożyczki dolarowe.

T’rzy te j sposobnością Hollo, k tó ry  mówił je­
dynie po niemiecku, zbierał ogłoszenia dla w ę­
gierskiego zeszytowego vydaw niciw a reclamo- 
wego. N a lep jego słówek poszły  zarządy miast 
banki i bardzo poważne in sty tuc je , udzielając 
m u niety lko zamówienia po k ilk a  tysięcy  zło­
tych, ale naw et w ypłacając dość pokaźne za ­
liczki.

Równocześnie Hollo pozna? się z n ie jaką  Du- 
b ieńską, rozw ódką, z b tó rą  .— ajkkolw iek  ljy*t 
żonaty  —  po raz drugi ożenił się.

W reszrie Hollo począł w yjeżdżać do W arsza­
wy i tam  władzom cen tia lnym  przedstaw ił się 
jako  reprezentan t konsorcjum  zagranicznego, 
k tó ry  przybył do Polski .celem zbadania terenu  
pod udzeilić się m ającą p rxez tcn  p onccni po­
życzki dla Polski, ^arazem  zaoferow ał wielką 
pożyczkę n a  rozbudowę p o rtu  w  G dańsku i 
Gdyni. W  tynpcclu  naw et V. urzędnikaM i miui- 
sLerjainymi wyjczctza ua m iejsce, gdzie go b ar­
dzo honorowano pociejrnowano z wieoką wy- 
staw nością. Tytułem  zaliczki na koszta  podró­
ży pobrał Hollo kdwa sięcy  złntyeh.

W  rzeczywisto T jo nic nie robił W yjeż­
dżał jedynie do H ied n ia  i 2a wyludzo&e pie- 
niądze szeroko się bawd. l d y jed n ak  przyrze­
czone pożycaki nie docho siły ą 0 &k u tk u , w ła­
dze spostrzegły się, oadly ofiarą  oszusta. —  
Poczęto zajmować się j ig o  osobą, a  wyszło za­
raz na  jaw, że Hollo n  W ęgrzech trudn ił się 
wywuzem żywego tow aru, 1 z tego  powodu u- 
ciekt stam tąd prapc odpow iedzialnością sądo­
wą, pozostaw iając w budapeszeje  żonę i dzieci.

Aresztowanie komunistów
W arszaw a, 7 stycznia (AW). O statniej nocy 

pa tro l policji natknęła- się na w ybrzeżu Ko- 
ściuszkow skiem  na kom unistów , k tó rzy  usilo- 
■wali rozwiesić czerw oną płachtę. Agitatorów  
tych aresztowano . W ieczorem  nieschw ytani 
spraw cy usitowmli rozwiesić sz tan d ar u zbiegu 
ulic Sclec i Tam ka. Spłoszeni przez policję, po­
zostaw iając sztandar, zbiegli. A resztow ani dw aj 
kom uniści znaleźli się w aresztach, gdzie oka­
zało się, żc są  nimi n iejaki Sobczak, bez zaję­
cia, oraz s tu d en tk a  un iw ersy tetu  P . Openheim.

%

fflczfcia zamierza zjediict s&bie 
poAiłua Mihuii Ms a potem u r t i s e  

Bessarnrli
Londyn, 7 stycznia (PAT). »Times« w  a r ty ­

kule pod ty tu łem  uTroublet Balcan* pisze: Czi 
czerin ośw iadczył otw arcie, że rząd  sowiecki 
zmierza do uwolnienia państw bałkańskich od 
wpływów zachodnich i do przeciw staw ienia u- 
k la dom locarneńskim  szeregu pak tów  w scho­
dnich. Po wywołaniu na Bałkanach nieporozu­
mień i zawiści sow iety będą mogły zaryzykować 
awanturę besarabską.

Jesienin otrcitj przez i s t o s t ó i f l
(Telegram własny „Nowej Reformy").

Ryga, 7 stycznia. W edle wiadomości, otrzy- 
m aych z Moskwy, poeta  Jessonin nie popełnił 

i s-ainobn.js ya, lecz z o s fa 1 o tr u ty  p rze z  agentów  
i G. P . U. L ist, oozosUl io n y  prziyz rroetę, oka  
zal się podrobiony. W ładze sowieckie otru ły  
Jes-senina dlatego, że w ystępow ał w swoich u- 
tworach przeciw sowietom.

Konferencja mnij?. TrĘnptęnsitisip 
z ptof. Kemerergm

Warszawa, 7 stycznia. PAT, Marszalek senatu, 
TrąsnpczyńsM, przyjął we wtorek w godzinach po 
południowych profesora Kenunerera raecaoznaw- 
c ęarri orykaiiskiegn dla spraw eśkomomicznych j od­
był z nim półtoragodzinną konferencję,

tipliijii publiczna Francji p n e t to  
r z t i t e  se^ie; skiema

(Telegram własny „Nowej Reformy").
Paryż, 7 stycznia, SkandaliczaiA afera, fałszerstw 

frankowych na Węgrzech zajmuje coraz bardziej 
opinję publiczna we Francji. Wprawdzie Quai d ‘Or 
say stara się przoz urzędowe komunikaty nie tyle 
uniewEiimiać rząd węgierski, ile bronić go przed 
niesluszenemi zarzutami inicjatywy fałszerstw7, to 
jedna kerdnja publiczna sądzi coś Wprost przeciw7- 
nego. Prasa paryska wypowiada się oora.z ostrzej 
przecoiw rządowi węgiersk-aniu i domaga się wy- 
stąpieniia z całą energją przeciw winnym i ukara­
nia ich bez względu na icJi zTwuHeinie polityozine 
i stainowi-ko społeczno. Prasa domaga się od rzą 
du wyi ąncnia z caią energją w o nr o nie swoich 
praw.

Gentmł Feng opuicfł CWny
Londyn, 7 stycznia (PAT). General Feng, 

k tó ry , jak  wiadomo, dnia 24 grudnia ub. roku 
obsadził T ientsin, doniósł pisem nie, że w ycofał 
się z życia publicznego i udał się zagranicę. Z a­
klina stronnictw o wojskowe, aby pupieralo ty m ­
czasowego prezydenta  i szefa egzekutyw y i aby  
działało w yłącznie na korzyść k ra ju . G enerał 
w yjechał przez Mongofję do Mossulu.

ł ' l

Morderca trzbergera uwięziony
(Telegram własny „Nowej Reformy").

Berlin, 7 stycznia., Potw ierdza się w iadom ość 
o aresztow aniu  w  A nssee mordercy piezyuenta  
Erzbergera. Morderca, Henryk Schulze, na żą 
danie władz niemfekich ma być wydany Niem­
com.

Wybuchy Wszuwjsfsza
Neapol, 7 stycznia  (PAT). W ezuwjusz wzno­

wił swą działalność. Po zachodnej stronie gó­
ry  uttYorzył się nowy krater, k tó ry  w yrzuca 
znaczne ilości law y, czemu tow arzyszą s:lne 
detonacje.

aziA Ł  e i e t f l0w y
•ślina p o p i m  Tioteja za granica
W  ostatnich czasach tendencja dla złotego za­

granicą była wcale silna, jakkolwiek nie zazna­
czała się ona wzrostem kursu złoibego. Dopiero w m isarz Woźnicz-ka.

dniu wczorajszym, jak i dzisiejszym, nastąpił 
wzrost kursu, zwłaszcza na giełdach w Pradze, 
Londynie i Zurychu. I tak na giełdzie zurychskiej 
płacono 00 ( +  10%), w7 Londynie 39.50 (-j- 12%), 
w Pradze zaś 430 ( +  10%). Jedynie w Wiedniu 
zloty pozostał bez zmiany.

Na ranie nie mamy istotnych przyczyn wzrostu 
złotego za granicą. Niektóre sfery bankowe za 
granicą sjiodziewają się wcześniejszej realizacji 
pożyczki amerykańskiej dla Banku Polskiego.

Wewnątrz kroju dolar nie uległ zasadniczej 
zmianie i nadal kalkuluje się na 8.20—S.25.

L  g i e t d y  s t r & K o n s k i e ;
K raków , 7 stycznia.

Zebranie dzisiejszo przeszło pod znakiem  ten ­
dencji słabszej. W iększość papierów7 w  zanie­
dbaniu. Ogółem podaż przew yższa w  znacznej 
m ierze zapotrzebow anie. Jedyn ie  w iększa chęć 
kupna dla Tohana. Cukrownicze słabiej. Ruch 
słaby

N a pogieidziu tendencja bez zm iany, bez 
transakcy j. 7

Waluty i dewizy słabsze. Dolar, który w środę 
wieczorem doszedł ponownie do kursu 8.50, ił7 cią­
gu dnia wczorajszego obniżył się do 8.30 5 na tym 
poziomie utrzymywał się do dnia dzisiejszego w 
godzinach porannych. Około południa osłabł nieco 
w dalszym caagu i około godziny 12 i pół utrzyray 
wał się ma poziomie 8.25, przy znaczniejszej Mô  
towara i niewielkiej clięd kupna. Obroty do-lanamt 
niewielkie. 1

Na giełdach krajowwch sytnacj 1 podobna do nar 
szej.

Kraków, 7 stycznia.
A kcje - Bank Zw . Sp. Zar. 3.90. —  Pol. T ow . 

Handl. 0.T8. — P arow ozy 0.19. —  Elektrownia 
Siersza 0.15. —  Chodorów 5.35. —  Chybie 
3.80—3.85.

W arszaw a, 7 stycznia.
Akcje: Bank Handlowy 2. —  Starachowice 

O.95— 0.y6. —  Żyrardów 7.10—7. —  Chmie 
lów, 0.25. —  Bank Zw. Sp. Zar. 4. — Parowozy 
0.19. —  Haberbusch 5.35—5.40. — Spirytns 
1.50. — Nobel 1.40— 1.42. —  Ursus 0.55.

Zurych, 7 stycznia. PAT Zamknięcie giełdy. 
Paryż 19.85, Londyn 25.10, Nowy Jork  5.17.5, B d- 
gja 23.50, Włochy 20.90. IKra pan ja 73.12, Hołan- 
dja 208.70, Berlin 1.23.2, Wiedeń 72-95, Sztokholm 
138.75, Oslo 105.13, ,&Jf*mlf>nga 128, Sofia 3.70, 
Praga 15.32 Yi, Warszawa 62.50, Budapesz* 0.i2. 
BiałogTód 9.17.5, Ateny 6.80, Konstantynopol 2 5, 
Bukareszt 2.37, Hclsingfors 13.05, Buenos Aires 
214. Tendencja spokojna.

Wiedeń, 7 stycznia. (Początkowe kurza papie­
rów polskich w tysiącach koron' Karpaty 77. Ten- 
deneja spoikojna. 1
— m

Po zamłcnlęeiu kroniki
WIELKA KRADZIEŻ BIŻUTERJI I ANTY­

KÓW W MIESZKANIU ARTYSTK1-MLARKI 
PRZY UL. CZYSTEJ. Wczo-raj późnym w ieczo­
rem zneznani spraw cy włamali się do m ieszka­
nia p. M arji Janoszanki, a rty stk i-m alark i przy 
ul. Czystej 7 pod jej nieobecność, i splądrow aw ­
szy m ieszkanie, skradli: 1 pierścień w ysadza­
n y  am etystam i i turkusam i, 1 pierścień z ko ra­
lem typu  m ieszcząńskiego z 17-go wieku, 1 bro- 
sz,kę zm tą w kształcie w ęża okręconego około 
gałęzi, 1 broszkę złotą an tyczną z zielonym  
kamieniem, 1 złote dopięcie s ta re j delji, 1 sznur 
korali, 1 sznur pere i -włoskich, 1 parę  kolczy­
ków brylantów ybc, k ilka zielonych guzów  kon­
tuszowych opraw nych w złoto, an tyczną  bro­
szkę (wysadzaną rubinam i, d u k a t z czasów  Ka­
tarzyny. d u k a t z czasów Sranislaw a A ugusta  i  
"ilka sztuk dukatów  holenderskich.

•N adto  pastw ą złodziei pad ły  spinki złote, kil­
ka  a n tjc s iiy c h  pierścionków i brosz, k ilka sztuk  
5-franków ek srebrnych, nożyki i widelce dese­
rowe zlecone, k a se tk a  em aljow ana, w ielki kol­
czyk bry lan tow y, kolja brylantow a, łańcuszek 
platynow y, w ysadzany  brylantam i, szafiram i i 
perłam i, zegarek zloty ze starośw iecką cm a- 
lją , zło ta  b ranzoletka -z zegarkiem , p ierścionek  
z wizerunkiem M atki Boskiej Częstochow skiej, 
pierścionek rzeźbiony zło ty , sy g n e t z herbem  
krzyż w podkowne, kam ea rzeźbiona w złocie 
ze szamargd.am i rubinam i, ko lja  koralow a o-, 
raz szereg cennych rzeczy an tycznych . Za 
spraw cam i w szczął energiczne dochodzenia ko-
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Pożyteczne wydawnictwa
(p.) W  szeregu pożytecznych w ydaw nictw , 

pjierw sze m iejsce zajęły  w ydan ia  „B i b 1 j o- 
t  e k i N a r o d o w e j 14 (nakładem  K rakow skiej 
Spółki wydaw niczej). Znakom ite w stępy  k ry ­
tyczno-naukow e pióra w ybitnych uczonych i 
k ry tyków , doskonałe objaśnienia i tek sty , dają 
tym  w ydaniom  w ysoką w artość  naukow ą, a po­
ży tek  ich zaznacza się nie ty lko w śród studju- 
jącej m łodzieży, lecz może jeszcze w ięcej w śród 
sfer pedagogicznych i naukow ych.

W śród osta tn io  ogłoszonych tom ów „Bibljo- 
teki N arodow ej44 na  czoło w ysuw ają  się k ry ­
tyczne w ydan ia  d z i e ł  K r a s z e w s k i e g o  
w  opracow aniu ś. p. W ojciechow skiego, dra 
H ahna i Bara.

W ypełniają one pow ażną dotąd  lukę, um ożli­
w iając na nowo zapoznanie się z ważniejszemi 
dziełami zasłużonego powieściopisarza, k tó rych  
daw niejsze w ydan ia  dawno już by ły  w yczer­
pane, a  zarazem  w prow adzając należycie  dzi­
siejszych czytelników  w g run tow ną  znajo­
m ość tw órczości Kraszewskiego.

Za postaw ę tej znajom ości posłużyć może 
w pierw szym  rzędzie doskonały  w stęp do w y­
dan ia  powieści ,,M o r i t  u r i44, opracow any 
przez cenionego b adacza  lite ra tu ry  i bystrego 
k ry ty k a , d r a  W i k t o r a  H a h n a .  W stęp 
ten  jest św ietną m onografią, dającą nam  obraz 
całokształtu  tw órczości K raszew skiego. R oz­
dział p ierw szy kreśli dokładnie życiorys p isa­
rza, przynosząc cały szereg now ych szczegó­
łów  biograficznych, w ydoby tych  z „pam iętni­
k ó w 44, wspomnień rodzinnych, jak  też z jego 
powieści. D otychczas nie m ieliśm y ta k  pełnego 
i świetnie skreślonego obrazu życia i przejść 
duchow ych K raszew skiego. Nie mniej cenny 
jest rozdział drugi, om aw iający gruntow nie 
tw órczość pisarską K raszew skiego, jak  też 
trzeci, poświęcony powieści w ydanej („Mori- 
tu r i“). W  tej k ró tk ie j wzm iance trudno  bli­
żej charak teryzow ać w ynik i przedstaw ionych 
tu ta j studjów  przez sum iennego i bystrego b a ­
dacza ruchu literackiego, jedynie chcem y ogól­
nie zwrócić uw agę n a  to doskonale w swoim 
rodzaju  studjum .

Z innych w ydań  dzieł K raszew skiego, 
rów nie pożyteczne są opracow ania A d a ­
m a  B a r a  („Zyginuntow skie czasy44), jak  też 
z daw niejszych d r a  W i k t o r a  H a h n a  
(„H istorja  o Jan aszu  K orczaku  i o pięknej 
M iecznikównie44, „B udnik44 i „Dziecię starego  
s ta 44), oraz ś. p. K o n s t a n t e g o  W o j c i e ­
c h o w s k i e g o  („S tara baśń44).

O ile jednak  w ydania  „B ibljoteki N arodo­
w ej44 m ają znaczenie raczej naukow e, jako  po­
mocniczy czynnik w ugruntow aniu  w iedzy hi­
storyczno-literackiej, także  d la  dalszych sa ­
m odzielnych rozw ażań, o ty le  znaczenie bezpo­
średnio p rak tyczne, jak o  szkolne podręczniki, 
m ają  w ydania  „W  i e I k i e j B i b 1 j o t e k i44 
(nakładem  In s ty tu tu  W ydaw n. „B ibljoteki Po l­
sk iej44).

D ają ono w praw dzie jedynie tekst z krótkie- 
mi najw ażniejszem i objaśnieniam i, lecz przez 
sw ą taniość, p rak ty czn y  i m ity form at ze­
w nętrzny  o niebieskiej okładce, jak  też obej­
m ow anie najw ażniejszych arcydzieł lite ra tu ry , 
w zględnie dzieł mało dostępnych i m niej w sku­
tek tego znanych, są napraw dę pożytecznym  
czynnikiem  w  podniesieniu naszej k u ltu ry  czy­
telniczej. —  Z ostatn io  w ydanych  tom ików  
„W ielkiej B ibljoteki44 wym ienić należy: B a-
r y k i  „Z chłopa k ró l14, L e n a r t o w i c z a  
„Zachw ycenie44, „B łogosław iona44, „Św ięta 
p raca44, W ł a d y s ł a w a  Ł o z i ń s k i e g o  
„M adonna B usow iska44, „S karb  w atażk i44 
i „O pow iadania Im ć P an a  W ita  N arw oja '4; 
z obcych zaś arcydzieł: A j s c h y l o s a  „Ore- 
s te ja44, (Cz. II Ofiary i Cz. III Święto po jedna­
nia). ■

Rów nie p rak tyczne, podręcznikow o-szkolne 
znaczenie m a „13 i b  i j o t  c k  a  s z k o l n a 44 
w ydana również nak ładem  Inst. W yd. „Bibljo­
tek i po lsk iej44), a  k tó ra  osta tn io  w y d a ła  cały 
szereg dzieł zarów no poetyckich („G rażyna44, 
„K . W allenrod14, „S onety  i sonety  krym skie.44, 
„K o rd jan 44, „A nlielii14 „L ilia W eneda44, „W ie­
sław 44, „Pieśń o ziemi naszej" , „U rodzony Ja n  
D ęboróg14, „B arbara  R adziw iłłów na44), ja k  też 
historyczno-popularny cli (A dam a Skałkow skie- 
go: „B itw a pud R aszynem 44 i „Śmierć księcia 
Józefa  Poniatow skiego44, L. K ubali „Oblężenie

Częstochowy44, i „Odzyskanie W arszaw y44, 
oraz Michała Rollego „kam ien iec  Podolski44 
i St. Rossowskiego „Lwów44.
" Tak  liczne i często w ydaw ane cenne tomiki 
„Bibljoteki Polskiej", k a ż ą '  wyrazić szczere 
uznanie poważnemu w ydawnictwu za tak  sku­
teczne popieranie i ułatwianie m chu  czytelni­
czego w  jego podstawowych działach.

Krzyż legionowy.
Wspólna dla wszystkich brygad i oddziałów 

legjonowych odznaka „Krzyż Legjonowy44 przy­
sługuje: 

a) b. legionistom z lat 1914—1918;
b) członkom P. O. W. (Polskiej Organizacji 

Wojskowej);
c) b. członkom wojskowych organizacyj i in 

stytacyj przygotowawczych przedwojennych;
d) b. członkom i pracownikom organizacyj 

i instytucyj pomocniczych w stosunku do le- 
gjonów;

e) osobom, które okazały wybitną pomoc w 
pracach wymienionych.

Pragnący otrzymać „Krzyż Legionowy" win­
ni zgłaszać się sami z odpowiedniemi doku­
mentami do biura komisji kwalifikacyjnej ul. 
Śliska 25, od 6 do 7 wieczór, względnie do biu­
ra Zarządu Głównego Zw. legjonistów, Chmiel­
na 33 m. 5, od 12 do 2 i 6 do 7 wieczór, gdzie 
otrzymają do wypełnienia kartę zgłoszenia i czek 
P. K. O. Nr 7822, na wysłanm należności za 
srebrny krzyż w kwocie zł 7, Zgłaszający się 
listownie winni przesłać swe dokumenty lub 
ich uwiarygodnione odpisy, które będą zwróco­
ne wraz z przyznanym krzyżem.

Diarjusz ekonomiczny
—  Konferencja przedstawicieli związków ku­

pieckich w straw ie  przedłużenia godzin pracy
w handlu w soboty ma się odbyć dzisiaj u min. 
przem. i handln.

—  Rokowania o traktat handlowy czesko-
DOlski,  które obejmnją także rewizję umowy han­
dlowej z dnia 23 kwietnia. 192 Ł r. będą podjęte 
w Pradze 18 b. m.

—  Przyjazd prze ds tawice l i  Banker3 Trust,
który ma udzielić Polsce pożyczki na monopol ty ­
toniowy, spodziewany jest w poniedziałek przy­
szłego tygodnia do Warszawy.

—  Prace nad reorganizacją min. skarbu,
zmierzającą do zmniejszenia liczby pracowników 
i zaprowadzenia oszczędności rozpoczął poseł Byria.

—  Lwowska Izba handlowa zwróciła się  do 
wiedeńskiej Izby handlowej z prośbą o przyzna­
nie kapcom okręgu lwowskiego ogólnego morato- 
rjum 6-miesięcznego. Prolba ta zostanie zapewne 
odmownie załatwiona.

— Ilość bezrobotnych na Pomorzu dosięgła 
ostatnio cyfry 10.000 osób.

—  Rumunja zezwoliła wskutek starań rządu 
polskiego na tranzyt przez swe terytorjum 2.000 
sztuk bydła z Polski.

—  W wypadkach niewątpliwej omyłki tary­
fowej do kwoty 5 .000  zł dyrek:je ceł upoważ­
nione zostały do zarządzenia zwrotu różnicy należ­
ności celnych. Jest to więc rozszerzenie kompeten­
cji dyrekcji.

—  Liczba bezrobotnych w Łodzi wzrosła 
w ciąga ostatniego tygodnia o dalszych 5 000 
osób.

—  Okólnik przedłużający termin opłaty za 
patenty do 15 stycznia r. b. podpisał onegdaj min. 
skarbu Zdziechowaki.

—  Polski bilans handlowy na grudzień w y­
padnie niezwykle pomyślnie i będz e wybituio
aktywny, jak wynika z zestawień iloś.i deklaracyj 
wywozowych i  ; rzy wozowych.

— Rząd polski wpłacił w Londynie 31 gru 
dnia ubiegłego roku 130.5 tys. funt. szterlinęjów.
jako półroczną ratę dingn reliefowego zgodnie 
z umową z r. 1924.

—  P ro jek t zakazu wywozu pszenicy z a m i e r z a  
wnieść na najbliższe posiedzenie rady ministrów 
min. spraw wown. wobec masowego wywozu tego 
artykołn zagranicę. Projekt ten będzie poprzednio 
omówiony z przedstawicielami afer gospodarczych.

Fortepiany-piamna StingI Original
ty lk o  W Ł B o lo risk l, d a w n ie ]  Z. R a b a ,  K r a k ó w /  

R y n e k  g łó w n y  34 (P a ła c  S p is k i) . 1929

Informacje przemysłowe i handlowe
W SPRA .IE POZWOLEŃ PRZYWOZOWYCH.

Wobec licznych skarg importerów, że nie otrzy­
mują pozwoleń na przywóz pomimo wpłacenia 
wskazanych im opłat manipulacyjnych minister­
stwo przemysłu i handlu wyjaśniło, że o dokona­
nej wpłacie zawiadomić należy równocześnie Wy­
dział Obrotu towarowego ministerstwa przemysłu 
i handlu lub też Centralną Komisję przywozu po- 
czem dopiero firma otrzymać może niezwłocznie 
zadane pozwolenie. W raz z pokwitowaniem opłace­
nia kosztów manipulacyjnych należy przesyłać do 
wymienionych instytucyj t  z. żółte zawiadomie­
nia44.

W SPRA WIE CZĘŚCIOWEGO CLENIA TOWA­
RÓW ZAKAZANYCH DO PRZYWOZU. Min skarbu
wyjaśnia, w ślad okólnika z dnia 14 listopada 
ub. r., że towary złożone w wolnych składach cel­
nych dla brakn pozwjleń przywozu mogą być oclo­
ne częściowo w takich ilościach, na jakie każdora­
zowo zostanie przedstawione pozwolenie przywozu, 
przyczem niepokryta w ciągu trzech miesięcy, li­
cząc od daty złożenia do składa, reszta towarn 
winna być z powrotem wywieziona za granicę. 
N. p. na zamagazynowane dla braku pozwolenia
przywozu 10.000 kg skór przedstawiono pozwole­
nie na 7.000 kg, pozostało 30 0 0  kg winny być 
albo pokryte następnie dodatkowem pozwoleniem, 
albo też z powrotem wywiezione w przepisanym 
terminie za granicę.

Postanowienia powyższe nie stosują się do to­
warów-niepodzielnych względnie nadesłanych w nie­
podzielnych opakowaniach, n, p. w 1 skrzyni, w 1 
beli, w 1 beczce i t. p. ■* - - -

O ileby z jakiegokolwiek powodu nie mogła być
oclona taka ilość towaru, jaka wskazana została 
w pozwolenia przywozu, a odprawie celnej została 
poddana mniejsza ilość towaru, winna być wów­
czas uczyniona adnotacja na pozwoleniu, niewyko­
rzystane zaś całkowicie pozwolonie ma być uwzglę­
dnione przy clenia następnej czjści, względnie re­
szty tego towarn, o ile oczywiście termm ważności 
pozwolenia jeszcze nie wygasł.

O powyższom należy bezzwłocznie zawiadomić te 
nrzędy celne, w obrębie których ziajdnją się wol­
ne składy celne.

W SPRAWIE DODATKOWEGO 0P3DATK0 .YANIA 
ZAPASÓW WYR030W ALKOHOLOWYCH pojawiło 
się rozporządzenio min. skarbu, wydane w porozu­
mienia z min. przemyśla i handln, a ogłoszone 
w dzienniku ustaw Nr 131. Rozporządzenie to 
zawiera w zarysach przop‘sy następujące:

1 ) Należy stwierdzić zapasy spirytusu, które 
w diru 1 stycznia 1925 r. znajdowany się na 
składzie w prywatnych fabrykach wódek czy to 
w postaci czystej, czy to w półfabrykatach lub 
gotowych wyrobach.

2) Dodatkowa opłata wynosi: a) z i spirytus 
czysty oraz zawarty w wódkach 137 zł za hektolitr 
100 proc. spir, b) za spirytus pr/.eznaczony do 
wyrobu likierów (wódek gatunkowych) oraz zawarty 
w gotowych wyrobach 156 zł za hektolitr, 100 
proc. c) od wyrobów alkoholowych, znajdujących 
się w zapasach restaaracji i t. p., wynosi stawka 
60 zt od 1 hektolitra płynu, bez wz.giędu na moc.

3) Zgłoszenie zapasów ma nastąpić w 2 egzem­
plarzach do 5 stycznia 1926 r. do właściwego in­
spektoratu kontroli skarbowej.

4) Dodatkowy podatek należy uiścić do dnia 
20 styczoia 1926 r. przez P. K. O. na konto 
D. P. M. S. 30500 Urząd Skarbowy Akcyz i mo­
nopolu może na ] rośbę zezwolić na rozłożenie na 
6 rat miesięcznych za opłaceniem 6 proc. w sto­
sunku rocznym.

OGŁOSZENIA JEDNOLITE] TARYFY NOTA
RJALNEJ. Jak wiadomo, sfery kupieckie skarżą się 
niejednokrotnie na nadmiernie wysokie koszta, po­
bierane przez notarju8iy przy sporządzaniu prote­
stów. W szeregu wypadku protest wynosi do 10°/o 
s u m y  wekslowej. Koniecznem wobec tego jest, by 
organizacje kupieckie domagały się ogłoszenia je­
dnolitej taryfy notarjalnej W całej Polsce i spo­
wodowały zniżkę stawek do miuimnm. Nalmionia- 
my, że taiyfy notarjalne w Kongresówce są nader 
u m i a r k o w a n e  i w y n o s z ą  n. p. razem ze stem-l. m 
i podatkiem gminnym przy 200 zł —  4 zł.

SYTUACJA W PRZEMYŚLE METALOiYYid
GRUDNIJ UB. R. Polski Związek przemysłow­

ców metalowych zestawił sprawozdanie o sytnacji 
metalowego przemysłu przetwórczego za g r u d z ie ń  
roku ubiegłego. Wykazuje ono znaczne pogorszenie. 
Dotyczy to głównie fabryk, pracujących dla woj­
ska i ministerstwa kolei. Pewną poprawę zanoto­

wano w dziale fabrykacji maszyn do obróbki drze­
wa, co tłómaczy się zwiększonym wywo :em drzewa. 
Pozatem pewne ożywienie zanotować się da w fa­
brykach platerów, wskntek zwiększania się wywo­
zu za granicę, głównie do Turcji i Rnmuaji, z  któ­
rymi dokonano obrotów na sumę 200.000 dolarów.

W SPRAWIE WYWOZU PRZĘDZY DO RUMUNJI.
Władze rumuńskie wydały rozporządzenie, obowią­
zujące przy przywozi przędzy do Ruraunji zaopa­
trywanie towaru w napisy rumuńskie z zastosowa­
niem miar metrycznych. Każiy pakunek, zawiera­
jący przędziwo, zaopatrzony mnsi być wykazem 
zawierającym wagę netto, liczbę szpulek, grubość 
nici, długość poszczególnych jednostek, kraj, pocho­
dzenie i nazwisko wytwórcy. Tosamo powinien za­
wierać napis na każdej jednostce pakowej, zawar­
tej w paczce. Dopnszciatne jest jednak naklejanie 
innych napisów w języka obcym oraz podawanie 
miar innego systemu. Powodnje to jednak cz;sto 
zatrzymanie towaru na granicy przez dłuższy czas.

BEZPOŚREDNIA KOMUNIKACIA TOWAROWA 
MIĘDZY POLSKĄ A RUMUNIĄ dla wszystkich 
kategorji towarów, któro skierowane będą przez 
stację pograniczną Sniatyn, zapoczątkowaną została 
1 stycznia r. b. Zarówno na polskich jak i rumuń­
skich kolejach opłaty pobierane będą bez jakich­
kolwiek dodatków. W obliczeniach 1 zł równać się 
będzie 30 lejom rumuńskim.

JAKIE DOCHODY MAIĄ KASY CHORYCH U NAS, 
A JAKIE ZAGRANICA? Dochody Kas Chorych tj. 
wkładki łącznie z subsydjami po przeliczeniu na 
jednego członka i wyrażeniu w złotych wynos ły 
w latach 1922 i 1924 we Francji 7 zł, na W ę­
grzech 27 zł, w Czechach 59 zł, w Niemczech 66 
zł, w Anglji 6 L zł, w Austrii 65 zł, w Polsca 63 
zł. Obciążenie to przypada w 3/5 na przedsiębior­
stwa.

WU.ADY W BANKACH W POLSCE, śnma,
wkładów w bankach i instytucjach oszczędnościo­
wych na 1 listopada r. z. wynosiła 146.913 ty­
sięcy złotych. W tam w bankach akcyjnych — ter­
minowych i bezterminowych wkładów za sumę 
70.113 tysięcy w P. K. O. —  51.348 tysięcy zł 
i we współdżielniach kredytowych —  5.347 tysię­
cy zł, oraz w kasach oszczędnościowych — 17.085 
tysięcy zł. Ogółem zauważyć sie dał w porówna­
niu ze stanem poprzednim spadek o 11.3  procent, 
w tem w bankach akcyjny cli — s; adek o 6.1 proc. 
w P. K. O. o 1.9 proc., natom:ast w kasach oszczę­
dnościowych wzrost wkłalów o 5’9 proc, 

KAMPANJA CUKRjWA W CZECHOSŁOWACJI 
ZOSTAŁA ZAKOŃCZONA w grain iu  ub. r. Tylko 
mała liczba przedsiębiorstw pracować jeszcze będzie 
w styczniu, ilość baraków przerobiona dotychczas 
wynosi 70 milj. cetn. metr., co w stosunku do 
r. 1924 stanowi zwyżkę o 2,750.000 cetn. metr. 
Cyfra zbioru buraków nie jest jeszcze dokładnie 
wiadomą, obliczają ją  w przybliżeniu na 8 5 —87 
milj. cetnarów, co przedstawia wartość 1.750 milj. 
koron.

Najstarsza gazeta świata przestała istnieć
Niedawno zostało z iwieszone wydawnictwo 

gazety chińskiej, która istniała przeszło półtora 
tysiąca lat. Mogła się ona chlubić, iż jest n a j­
starszym organem publicystycznym świata, za­
łożona bowiem w r. 400 ery chrześciańskiej, 
wychodziła z przerwami aż do roku bieżącego.

Założycielem pisma był Su-Kung, który ucho­
dzi jednocześnie za wynalazcę pierwszych czcio­
nek drukarskich, odlewanych z ołowiu i srebra. 
Gazetę drukowano wówczas na 6 osobnych ar- 
guszach z żółtego jedwabiu, zszywanych w ze­
szyty. Około roku 1200 pismo zaczęło propago­
wać lcfoimy, zm ierzające ku europeizacji sto­
sunków w Państwie N iebieskim i. Gdy mimo 
ostrzeżeń, wydawca nie zaniechał walki i de, o 
wej, ścięło rau upartą  głowę. Pismo wszakże 
wychodziło nadal, od roku 1800 jako gazeta 
codzienna pod tytułem  „Peking-B ao“, a nastę­
pnie pod tyt. „King-Bao44. " T

Ostatnio zostało zamknięto w roku 1912, lecz 
już w r. 1915 pojawiło się zno>vn i. pomimo 
zakazu, wychodziło nadal. W roku bieżącym 
wskutek ostatnich zamieszek politycznych, prze­
stało wychodzić. Liczyło sobie zatem 1525 lat 
istnienia,

g j j S s z y s t k i c h ,  k tó rzy  po- 
USf s ia d a ją  j a k ie b ą d ż  in fo r ­
m acjo  o m ie jscu  pobytu  p. 
J a d w i g i  f r a n i ,  córki A le ­
k sa n d ra  i A lek s an d ry  Miki- 
naff,  o s ta tn io  w  1914 r. za- 
mieszkalo j  w Kow nie ,  u p r a ­
sza się o nad es łan ie  takow ych  
do K o le g iu m  wileńskiego; 
ew ang e l io k ieg o  -  re fo rm ow a I 
nego  w  W iln ie ,  Z a w a l n a  U .

t- lij______
jftp ie lm aka
5 5  blicznego 
k u rsem  p ie lę g n ia r sk im  i prze 
c iw g rcż l iczy m , w y d oskona ­
lona w  każd y m  dzia le  pracy 
kobiecej , w ład a  języ k am i ,  
p rzy jm ie  posadę. Ł askaw e 
zg łoszen ia  do a d m in is t r a c j i  
„Nowej R e fo rm y -'1 pod „Pie- 
j p g n ia r k a 11. 2215

zdrow ia  pu 
z ukończonym

CZYTAĆ I CZYTAĆ!

J A B Ł K A
deserowe znane nnionówki, 
cyganki, kamionki wysyłam 
poczlą kosz JO kg opla lnie zł 
10 za rob rarrem . Owoc włas­
n y  wyborowy. Opakowanie 
zabezpieczone pr/.e:i mrozem.

A dresow ać: 2076
ST . W Ó J C I K I  E W I C Z  
Prozoraki, ziemia Wiferiska.

yn i e w a ż n i a m  n in ie jsze m  
zagub ione  zaśw iadczen ie  

wojskowe, w y s ta w io n e  n a  
aazw isko  D r  H ir sch  Leser . 

221A

iwmia handla

Najuporczywszy

b ó l  g ł o w y
vr/ /  u s i iw a f ą  p r o s z k i  d la  d o r o .  

s fy c h  „Z  K O G U T K I E M 44
wyrobu apteki A. G ąseck iejo  

w W arszawie. — Sprzedają apleki. 192q

O głasza  sie

K O H K U R S
na s tanow isko  dyrektorów  szkól .m urarskich 
w B rzażcia, G zodiie, ttfilnie, IŁrza ra ie i ca i Ł ucku.
Do s tano  a i s i  tych  przy Yla.zaao s ą  pobory dyrok tor . iw  
s ik ó t  zawodowych, zgodnio z u s t a w ą  o uposażan iu  p r a ­
cow ników  pań s tw o w y ch  z d n ia  9 p a ź l s i e rn ik a  1923 r, 

W y m a g i u e  są :  ukończen ie  wyższych  s t u i j u w  b udow ­
lan y ch  oraz d łuższa  sa m odzie lna  p r a k ty k a  b u l o w la n a .

Należyc ie  u d o k u m e n to w a n e  p o d m i a  n a le ż y  nades łać  
do d n ia  20 s ty o z n ia  1926 r. do M in is te rs tw a  W .  R. i O. i’. 
D e p a r t a m e n t  szk o ln ic tw a  zawodowego, u l .  W s p ó ln a  81) 

za  pośred l ic tw e m  K u r a to r ju m  o k rę g u  szkolnego w o ły ń ­
sk iego  w R ów nem , odnośn e szkół w Ł u c k u  i K rzem ieńcu  
i z a  p o ś r c ln ic tw e  u K u ra to r ju m  o k rę g u  szko lnego  w i leń ­
sk iego  w W iln ie ,  odnośnie  szkół w Brześciu, U rodn ie  
i W iln ie .  -  - 2213 ~

D o W. Pań 
w Katowicach i okolicy!
□ - t n a a n n  n a a a 30

Odpowiedzialny redaktor: 
M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .

t Czy w szystk ie  W. Panie zap isane  jn ż  wiedzą, że

DWUTYGODNIOWY ;
| K U R S  D Y W A N Ó W  

! S M Y R N E Ń S K I C H
0
E  ręcznej  roboty

1  ! B E Z  W A R S Z T A T U . !EJJ "*• — A . -  :   ——u... ■ - ...  
5  rozpocznie  s ię

i  W  KATOWICACH
a  w  g m a c h u  g i m n a z j u m  I m .  A . M i c k i e w i c z a
“  (ul.  Mickiewicza)
u
°- dnia 4  stycznia b. r. o godz. 3 po poi.
CdeMO <D

"O
2 .
00;*r

a£
H*
£o .-Io
NIO
C/5<O-*
C0r-ł“
*
PJ"XN

3*
Dla przyjezdnych nauka przyspieszona |
N>wo zg łoszen ia  i wpisy  codz ienn ie  od godz iny  
4 — 5 po p o łudn iu  i od 6— 7 w ieczór  tam że.

D !a  w y g o d y  W . P a ń  k o m p le t  popołudniowy 
i wieczorny.  -• 2216

W zory  w w ie lk im  wyborze i m a te r j a ł  dobo- 
r ew y  będzie  n a  m ie jscu  do nabycia .

Także roboty rozpoczęte! ĘgĄ

>66S M Y R N A P E R S 1
t*55 H. i M . G O D Z I S Z E W S K A

Kraków, ul. Pijarsca L, 5, III p. 

W ła sn y  p rzem y sł popierajm y!

Przy grach i zabawach, składkach i zapisach
pamiętajmy

o Towarzystwie Szkoły Ludowej
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1 p ły t  i g ra m o fo n ó w
y  najnowszej konstrukcji

I angielsk ie , z marki^ .Głos swego 
p a n a “

J ó z e f  W e k s l e r
' K r o k ó w ,  u l .  F l o r j a ń g k a  25

P ra c o w n ia  i sk ład  futer

T.  S I E R P I Ń S K I
ul. Flurjańska 32 Icleton 3564

H e r b a t a

M a t a  4 
z „Raczkq‘‘
kljim t a e

Sp. z o. o. 
K r a k ó w  

R y n e k  f j ł .  3 4

W a l n e  d l a  b ru t to w c ó w !

Biuro in fo rm acyjn e  
i l a  sp ra w  u dz ia łów  naftow ych

znajduje s ię : 
u l .  K rz y w a  L . 3, U . p ię tro .
Udziela tnform acyj fachowych 
dla posiadaczy udziałów nafto ­

wych t. zw. b ru tlo  i netto . 
Godziny urzędow e w dni po­
w szednie od 6—6 po południu.

NOWA REFORMA
jedyny dziennik popołudniowy w Kra­
kowie, województwie Śląskiem i zachod­
niej Małopolsce, przynosi najświeższe wia­
domości telegraficzne, telefoniczne i iskro­
we, oraz ostatnie notowania giełdowe

i fest jut w godzinach popołu­
dniowych lub wioczornych w dniu 
opuszczenia prasy do nabycia:

W księgarniach kolejowych Tow. 
„Ruch44 lub w agencjach dzienników. 

W Trzebini o godzinie 14 55.
W Szczakowej o godzinie l 5 -28.
W Mysłowicach o godzinie 15-52.
W Katowicach <s godzinie 16 13.
W Oświęcimiu o godzinie 16 30.
W Dziedzicach o godzinie 17*12.
W Bochni o godzinie 16 36- 
W Tarnowie o godzinie 17 32.
W Rzeszowie o godzinie 19 41,

G e b e th n e r i W o lff
Rynek gt. 2 3

L fllą żk ł, nuty, pism a kra-jowo 
i ~ftgra oiczne.

D.SCliUłJitSEK
[ Kraków. Flurjańska 32, telai. 3215
I M agazyn mód i strojów dam-
I sk ich , poleca ostatn ie  nowo- 

ńoi karnaw ałow e, w szcze 
gólności: koronki, brokaty, 

jak  rówmeż welwety, 
Veo ur, Chiflony, Crepe de | 

c trne , Crepe Georgette

Slusarnio
, | Wózki dziecięce, łófcka żelazne 

składane, 6ludenckio, Józka po- 
: lowe tapicerow ane, sprzedaje 

»’j i wszelkie ' roboty Ślusarskie 
przyjm uje 

1 Gołębiowski, ul. ćw. Tomasza 17

P Ą K O W IE !
św ia to w o  z u a n a  m a rk a !
Gwarancja na każdą aztatę!
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Do n a b y c ia  w e  w s z y s tk ic h  
a p t e k a c h  i  d ro g m er jach .  

Sprzedaż  h a r t o w n a  n f i rm y :
S P I K O

Spółka z  ogr. odp.
Sra’iów , Hlika! aisto 9, fal. 4316

l

fab ry k a  na|przednlel«yoh
lik ie rów  “

: K i l  T L  A L U C A S  \

BOLS
- i Hok ał. IB 75
■i Żądać

W Y S O W A
woda io c in lcza  w«dłuq orze^Zettja 
lekarzy ta l samoj [a!ko4cl co ic lto r -  
ska, emska 1 szczawnicka, orzecłw 
katarowi droq oddechowych do na­
bycia we wszystk ich antekach Idrog-

T r z y  bory  
7>i6mi*>nne

R. ALEKSANDROWICZ
basztowa 11. — Tol. 311 i 4004
M̂tro-̂ yn Przyborów biurowych

Kursa maturyuzno I dekształcajgcc

, ,  W J  E D Z A “
pod osoblstera, kierownictwem 

prof. Bogusława Butrymowiiza 
ur Krakowie, ul. S tudencka L. 14 _______
przygotow ują tak do m atury, 1
jakoteżdo wszystkich egzaminów I w  w aa* * *  m

TowiriyslYJ aju jiaciu na tycia

„FENIKS44
U L .  U E R T K U i l Y  8 .

W ę g ie l
Węgla dąbrowieckiego, jaw orz­
nickiego i górnośląskiego oraz 
najlepszego koksu, z  hu t Golt- 
harda — dostarcza wagouami 
i łuraml po  cenach najniższych 

JÓ Z K * ’ BU A T I '
Kraków, ul. iw . Gertrudy 7, te!. CiCC

OGŁOSZENIA
najslulsozniejsze

W PRZEWODNIKU jj
in fo rm acyjno-hand low ym

Czcionkami Drukarni Literackiej w Krakowie, ulica Jagiellońska L. 10, pod zarządem Stanisława Ziemiańskiego.


